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USA

Naruszenie

układu SALT-2
WASZYNGTON (PAP).

W Waszyngtonie oficjalnie
poinformowano o pierw­
szym konkretnym kroku
USA prowadzącym do na­
ruszenia radzieckó-amery-
kańskiego układu SALT-2,

Jak oświadczył szef szta­
bu marynarki wojennej
USA, generał Larry Weleh,
przystąpiono już do prac
nad modyfikacją sto trzy­

dziestego pierwszego bom­
bowca dalekiego zasięgu
„b-52” z myślą o wyposa­
żeniu go w pociski manew­
rujące.

Wraz z modyfikacją sto

trzydziestego pierwszego
bombowca tego typu Stany
Zjednoczone przekroczą o-

kreślony w układzie
SALT-2 limit środków
przenoszenia pocisków wy­
posażonych w kilka głowic
bojowych.

List gratulacyjny
W Jaruzelskiego
do bpa B. Pylaka

WA SZAWA (PAP) W
związku z 65. rocznicą uro­
dzin biskupa Bolesława
Pylaka — ordynariusza lu­
belskiego, przewodniczący
Rady Państwa Wojciech

Jaruzelski przesłał jubila­
towi list gratulacyjny z ży­
czeniami dalszych sukcesów
w pracy dla konstruktyw­
nego kształtowania stosun­
ków między państwem i
Kościołem oraz wszelkiej

pomyślności osobistej.

Posiedzenie

Prezydium CK SD
WARSZAWA (PAP). Pre­

zydium CK SD omówiło 19
bm. koncepcję przygotowy­
wanego VIII Posiedzenia
Plenarnego CK, które po­
święcone będzie projektowi
NPSG na lata 1986—1990.

Prezydium CK przyjęło
założenia polltyczno-organi-
zacyjne kampanii sprawoz­
dawczo-wyborczej w kołach
stronnictwa. Od 15 wrześ­
nia do 30 listopada odbędą
się we wszystkich podsta­
wowych ogniwach SD ze­
brania sprawozdawczo-wy­
borcze.

Indie

Epidemia cholery
DELHI (PAP). Epidemia

cholery wybuchła w Okrę­
gu Hawada, w stanie Bihar,
w północno-wschodniej czę­
ści Indii. Jak podaje agen­
cja UNI, w ciągu ostatnich
2 tygodni zmarło co naj­
mniej 40 osób.

Według tej agencji, cho­
lera w okręgu Hawada sze­

rzy się na skutek skażonej
wody w studniach, które są
jedynym źródłem wody pit­
nej w wioskach tego okrę­
gu. UNI pisze również o

braku szczepionek przeciw­
ko cholerze.

Konferencja prasowa rzecznika rządu
Poparcie dla radzieckiej decyzji o przedłużeniu moratorium
na wybuchy jądrowe Sprawa Michała Mireckiego 0 Zakoń­
czenie śledztwa francuskiego obywatela ♦ Straty Polski spowo­

dowane embargiem EWG po awarii w Czarnobylu
WARSZAWA (PAP). 19 bm.

w Warszawie, jak w każdy
wtorek, odbyła się konferencja
prasowa rzecznika prasowego
rządu dla dziennikarzy za­
granicznych oraz grupy dzien­
nikarzy krajowych. Rzecznik
odczytał oświadczenie rządu
polskiego w związku z oświad­
czeniem sekretarza generalne­
go KC KPZR Michaiła Gor­
baczowa o jednostronnym
przedłużeniu radzieckiego mo­
ratorium na próbne wybuchy
jądrowe do końca 1986 r.

W imieniu rządu Polskiej
Rzeczpospolitej Ludowej pra­
gnę oświadczyć — powiedział
J. Urban — że to doniosłe po­
kojowe, kolejne radzieckie po­
sunięcie przyjmujemy z satrs-

fakcją. Jest to nowy fakt do­
konany przez Związek Ra­
dziecki sprzyjający oddaleniu
groźby wojny, akt dobrej wo­
li leżący w interesie wszys­
tkich narodów, a więc także
narodu polskiego. Polska jest
i będzie konstruktywnym par­
tnerem ZSRR oraz wszystkich,
coraz liczniejszych, politycznie
zróżnicowanych sił na świe­
cie, które działają na rzecz

powstrzymania biegu ku za­
gładzie. Bezpieczeństwo świa­
ta wymaga bowiem zespolenia
woli pokojowej wszystkich na­
rodów wielkich, średnich i
małych. Rząd polski prowadzi
i prowadzić będzie polską po­
litykę w tym właśnie kie­
runku.

Nawiązując następnie
niektórych wiadomości doty­
czących spraw polskich, a roz­
powszechnianych na Zacho­
dzie, rzecznik stwierdził: pre­
mier odpowiedział już na list
grupy gdańskich naukowców
dotyczący budowy w Polsce
elektrowni jądrowej, podkre­
ślając m. in,, że w polskiej e-

lektrowni atomowej zachowa­
ne zostaną wszystkie wymogi
bezpieczeństwa; informacje ja­
koby Z. Bujaka pozbawiono
paczek żywnościowych bądź
ukarano dyscyplinarnie —

pozbawione są podstaw: nada­
jąc rozgłos tzw. sprawie Mi­
chała Mireckiego prasa za­
chodnia bezkrytycznie publi-(DOKOŃCZENIE NA STR. 4)

CiO

Rozpoczęła sięXII sesja
konferencji

sztokholmskiej
SZTOKHOLM (PAP). 19 bm.

rozpoczęła się w Sztokholmie
XII sesja — ostatnia przed
odroczeniem za miesiąc obrad
— sztokholmskiej konferencji
w sprawie środków budowy
zaufania i bezpieczeństwa oraz

rozbrojenia w Europie.
Otwarcie obrad ostatniej

sesji odbyło się w duchu
optymizmu, który utrzymuje
się już od poprzedniej sesji.
Niemniej pozostało jeszcze spo­
ro trudności. Mimo usunięcia
przeszkód o zasadniczym cha­
rakterze, pozostałe jeszcze
(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

Echa oświadczenia

Michaiła Gorbaczowa

WASZYNGTON, BONN, LONDYN (PAP). Poniedział­
kowe oświadczenie telewizyjne Michaił* Gorbaczowa, w

którym poinformowano o przedłużeniu do 1 stycznia 1987
r. przez ZSRR jednostronnego moratorium na eksplozje
nuklearne, wywołuje liczne reakcje na całym świecie.

Rzecznik Białego Domu Lar-
ry Speakes już po trzech godzi­
nach zareagował na oświad­
czenie Michaiła Gorbaczowa
w sprawie przedłużenia ra­
dzieckiego moratorium na

próby nuklearne. Rzecznik o-

świadczył, że USA nie przyłą­
czą się w chwili obecnej do
decyzji radzieckiej, ale „po-

zostawiają drzwi otwarte do
zawarcia porozumienia w

sprawie prób na spotkaniu na

najwyższym szczeblu pod ko­
niec bieżącego roku”.

Lute Starenhageii, sekretarz
stanu w bońskim MSZ, w wy­
wiadzie dla dziennika „Bon-
ner Rundschau” oświadczył, iż
(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

Nowy rok szkolny krakowskiej oświaty

Informacja o awariach nuklearnych
Państwa obowiązane są powiadomić o wszystkich
awariach nuklearnych z wyjątkiem awarii broni

i wybuchów jądrowych
MOSKWA (PAP). W siedzi­

bie MAEA w Wiedniu zakoń­
czyła się narada ekspertów
rządowych ds. opracowania
projektu konwencji o operaty­
wnym informowaniu o awa­
riach nuklearnych oraz pomo­
cy w przypadku takich awa­
rii.

Rzecznik prasowy MSZ
ZSRR Giennadij Gierasimow
zabierając we wtorek głos na

konferencji prasowej dla
dziennikarzy radzieckich i za-

granicznych podkreślił, iż pod­
czas spotkania w Wiedniu u-

dało się uzgodnić teksty tych
ważnych dokumentów, które
staną się podstawą międzyna­
rodowego systemu bezpieczne­
go rozwoju energetyki atomo­
wej.

System informowania bę­
dzie obejmował awarię nu­
klearne, w których wyniku
nastąpiła lub może nastąpić

(DOKOŃCZENIE NA STR. 4)

Tarnów
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Uroczystości z okazji 42. rocznicy
powstania w Rumunii

(luf/ wł.) 23 sierpnia 1944
roku w Rumunii rozpoczęło
się antyfaszystowskie narodo­
we powstanie zbrojne, które­
mu przewodzili rumuńscy ko­
muniści. Z tej okazji wczo­
raj w Tarnowie odbyła gię
uroczysta wieczornica, na

którą przybyli przedstawicie­
le władz politycznych i ad-

miniśtracyjnych wojewódz­
twa: członkowie Sekretariatu
KW PZPR z I sekretarzem
Władysławem Plewniakiem,
przewodniczący WK SD Sta­
nisław Gajewski, sekretarz
WK ZSL Józef Podsiadło,
przewodniczący WRN Mieczy­
sław Menżyński, nrzewodni-
(DOKOŃCZENIE ŃA STR. 2)

Muzyka w Starym Krakowie

Ci wspaniali
werończycy

Przedwczoraj na dziedzińcu
Collegium Nowodworskiego
wystąpił zespół „OTTONI DI
VERONA". Ten i inne zespoły
włoskie, polskie, holenderskie,
francuskie, niemieckie, pow­
stały jako coś w rodzaju pro­
testu wobec ciężkawej muzyki
symfonicznej wieku ubiegłego.
Wystarczy, że przytoczę słowa
jednego z polskich twórców
zespołu muzyki barokowej:
czy ja całe życie mam grać
Brahmsa?

nasWerończycy zachwycili
prawdziwie wszystkich. Trąb­
ki, puzony, tuba i organy od­
dane zostały na te piękne pół­
torej godziny w niewolę
śpiewnych melodii. Dowcipny
trębacz zapowiedział przed
występem, że muzyka kompo­
zytorów włoskich prezentowa­
na dość obficie na wieczorze
w starym kolegium pochodzi z

czasów, gdy Zygmunt III Wa­
za przenosił swa siedzibę z

(DOKOŃCZENIE NA STR. 4)

Popularność „Błękitnej” przerosła O

najśmielsze oczekiwania

Coraz trudniej o losy
(Inf. wł.) Popularność „Błękitnej” przerosła w tym ro­

ku najśmielsze oczekiwania. Mimo, iż loteria wkroczyła
dopiero w czwarty tydzień, już występują kłopoty z na­
byciem losów. Zaczyna ich po prostu brakować.

Żali się nam Rozalia Zajączkowska, że od tygodnia na

swojej poczcie przy ulicy Podwale w Krakowie nie może

kupić losów. Mimo, iż szczęścia próbowała kilkakrotnie.
Niemal natychmiast połączyliśmy się z kierownikiem
działu służby pocztowej Dyrekcji Okręgowej Poczty i Te­
lekomunikacji w Krakowie — Janem Romanowskim, któ­
ry zapewnił nas, iż w centrum miasta losy będą w ciągłej

(DOKOŃCZENIE NA STR. 4)

LONDYN (PAP). Prasa
londyńska żyje sporem, jaki
wybuchł między pasażerem a

taksówkarzem. Pasażer, przed
wejściem do taksówki, nie
chciał zgasić fajki. W tej sy­
tuacji taksówkarz, Richard
Carles odmówił kursu.

Pasażer wezwał policję,
• która spisała protokół. Tak­
sówkarz dostał wezwanie do
sądu, gdzie odmówił zapłace­
nia kary, na jaką został ska­
zany za odmowę wypełnienia
swych podstawowych obo­
wiązków i narażenie pasaże­
ra na stratę czasu. Oświad­
czył, że naruszone zostałyby

(DOKOŃCZENIE NA STR. 4)

Muzeum sztuki kobiecej
WASZYNGTON (PAP).

Małżeństwo Wilhelminę i
Wallace Holladay wydali
fortunę na zakup obrazów z

różnych wieków malowanych
przez kobiety i zamierzają
otworzyć w kwietniu przy­
szłego roku muzeum poświę­
cone wyłącznie sztuce kobie­
cej.

Kobiety malowały we

wszystkich epokach, ale nie
miały nigdy takiej swobody
jak mężczyźni. Były czasy,
kiedy ze względu na konwe­
nanse kobiety nie mogły
sprzedawać swych dzieł a

tym samym prezentować ich
publiczności — mówi Wilhel­
minę Holladay. Nie wolno im
też było uczestniczyć w ma­
lowaniu aktów modelek, czy
odwiedzać rzeźni, aby studio­
wać mięśnie zwierząt.

Obrazy współczesnych ma­
larek znajdują co prawda na­
bywców, ale osiągają znacz­
nie niższe ceny od
malarzy.

Zainteresowanie
Holladayów sztuką
spowodował fakt, że w jed­
nym z poważniejszych wy­
dawnictw — „Historii sztuki”

obrazów

państwa
kobiecą

H. W. Jansona nie znaleźli
informacji o żadnej malarce.

Holladayowie zakupili za

3 miliony dolarów budynek w

Waszyngtonie, w którym bę-
dzie się mieścić muzeum. Ze­
brali na wyposażenie 12 mi­
lionów dolarów; a lista ofia­
rodawców zawiera 37 tys.
nazwisk z całego świata.

Na inauguracji muzeum za­
prezentowane zostaną

'

prace
amerykańskich malarek z

okresu 1830—1930. W muzeum

będą się odbywać regularnie
wystawy sztuki kobiecej.

„ Przyjaźń
braterstwo

pokój"
(Inf. wł.) Uczestnicy ■mię­

dzynarodowego obozu przy­
jaźni młodzieży z organiza­
cji obronnych państw socja­
listycznych pod nazwą „Przy­
jaźń— Braterstwo — Pokój”,
którego organizatorem jest
Zarząd Główny Ligi Obrony
Kraju, od 12 sierpnia przeby­
wają na zlocie w Chorzowie.
W skład grupy obozowej
wchodzi' młodzież z Bułgarii,
Węgier, Czechosłowacji, NRD,
Związku Radzieckiego i Pol­
ski. Zwiedzili już oni hitle-

(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

Krzewić samodzielność myślenia
•r

(Inf. wł.) Ponad 255 tysięcy
uczniów i 18 tysięcy nauczy­
cieli rozpocznie niebawem no­
wy rok szkolny. Jak przygoto­
wano ten wielki organizm o-

światowy, obejmujący ponad
1000 placówek, do normalnej
10-miesięcznej pracy? O
sieci szkół, zaopatrzeniu ich w

pomoce dydaktyczne i nauko­
we, o sprawach kadrowych,
socjalno-materialnych, finan­
sach, mówiono wczoraj pod­
czas konferencji prasowej w

Kuratorium Oświaty i Wycho­
wania.

Sporo miejsca poświęcono
też rozważaniom o poziomie
pracy nauczycieli, wykorzy­
staniu najnowszych metod o-

bowiązujących w światowej
dydaktyce.

Pozytywny wydaje się fakt,

podkreślił kurator Mieczysław
Noworyta, iż w województwie
krakowskim przybyło 10 no­
wo wybudowanych szkół pod­
stawowych, niemniej Kraków
wzbogacił się tylko o 1 pla­
cówkę. Niestety znów rozsze­
rzy się zmianowość nauki
(zwłaszcza w nowych osie­
dlach), wzrośnie również licz­
ba oddziałów — o 50 w sto­
sunku do roku ubiegłego. O-
pieką przedszkolną objęto zaś
tylko 56 proc, dzieci, natomiast

ponad normę przyjęto 5400, co

z kolej wpłynie na pogorsze­
nie warunków pracy przed­
szkoli.

W nowym roku szkolnym w

krakowskiej oświacie praco­
wać będzie ponad 18 tysięcy
nauczycieli, z czego 65 proc,
posiada wyższe wykształcę*

nie. Jednakże prawie 18 proc,
pedagogów ma ukończoną tyl­
ko szkołę średnią. I grupa ta

powiększy się o dalsze 250 osób.
Mimo, iż szkoły otrzymały

z centralnego rozdzielnika po­
moce, naukowe o wartości 110
min zł, nadal ich wyposażenie
będzie' skromne. Lepiej nato­
miast przedstawia się zaopa­
trzenie w podręczniki. Po raz

pierwszy od lat dla szkół pod­
stawowych wydrukowano
wszystkie nowe pozycje. Na­
tomiast szkoły średnie, które
zdecydowały się w tym roku
wprowadzić — eksperymen­
talnie — nowe przedmioty,
wynikające z reformy progra­
mowej, zostały zaopatrzone
albo w podręczniki albo suple-

(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

KRÓTKO
(m) PREMIER Holandii

Ruud Łubbers j szef dyplo­
macji holenderskiej Hans
van den Broek złożą w

dniach 20—21 listopada o-

ficjalną wizytę w Związku
Radzieckim. Delegacja rzą­
du holenderskiego uda się
dó Kraju Rad na zaprosze­
nie rządu radzieckiego.

RADA Państwa PRL
mianowała Tadeusza Cze­
chowicza ambasadorem
nadzwyczajnym i pełnomo­
cnym PRL w Węgierskiej
Republice Ludowej.

19 BM. Wojciech Jaruzel­
ski przyjął nowo mianowa­
nego ambasadora PRL w

WRL Tadeusza Czechowi­
cza.

DOWÓDZTWO Pentago­
nu zaaprobowało przewi­
dziany na najbliższe 5 lat
program utworzenia nowo­
czesnego systemu obrony
przeciwrakietowej . wojsk
lądowych.

WE WTOREK rano, na

jednym z placów w cen­
trum Teheranu eksplodował
samochód-pułapka. Śmierć
poniosło 6 osób. Eksplozja

nastąpiła w okresie szczy­
towego ruchu porannego.

W PONIEDZIAŁEK, w

jednym z wielkich domów
handlowych na przedmie­
ściach stolicy Pętu, Limy,

zas rzelono dwóch policjan­
tów. Zamachowcy należą
prawdopodobnie do jednej
z organizacji podziemnych.

Według wypowiedzi
świadków, w zamachu bra­
ło udział czterech mężczyzn
i jedna kobieta. Zamachow­
cy zbiegli z miejsca zbrod­
ni samochodem, obrzucając
okoliczne zabudowania gra­
natami. '

Policjanci zastrzeleni zo­
stali podczas spożywania
śniadania, strzałami w tył
głowy.

Szczyt turystyczny za nami
Więcej wyjazdów do Grecji i Jugosławii H Odpadła
S Współpraca „Orbisu” z „Ibuszem” i „Volanem” 83 Kiedy

skończą się kłopoty z kupnem sleepingu czy kuszetki?

Rumunia

19 wykonawców z 16 krajów

Dziś rozpoczyna się

Lato ma się ku końcowi,
choć to przecież dopiero druga
połowa sierpnia. W biurach
turystycznych już po lecie, mi­
mo, iż w witrynach jeszcze
sporo atrakcyjnych imprez i
wycieczek. Ale urlopowy
szczyt już żarnami. W oknie

wystawowym
'

krakowskiego
„Orbisu” przy pl. Szczepań­
skim wiele ciekawych propo­
zycji — od Miskolca po Japo­
nię, od Mrągowa po Sorrento.

O krótką ocenę tegorocznego
sezonu wakacyjnego w tury­
styce poprosiliśmy zastępcę
dyrektora Okręgu „Orbis”,
najstarszego i największego

czasem się to wyjaśniło, ale
wiemy, że wzbudziło to wszy­
stko trochę emocji. Miał na­
tomiast „Orbis” w tym roku
więcej wyjazdów indywidual­
nych do Jugosławii i Grecji,
cieszyły się one dużym wzię­
ciem, choć w pierwszym okre­
sie uzyskanie greckiej wizy
trwało trochę za długo. Potem
przejął to „Orbis” i z tym
nie było już więcej proble­
mów. Generalnie biorąc nie
mieliśmy kłopotów z paszpor­
tami, dobrze układa się nam

współpraca z biusem paszpor-

biura turystycznego w Krako­
wie, mgr. Edwarda Turkiewi­
cza.

— Nieco inna jest w tym
roku turystyka w porównaniu
z ub. r. W turystyce europej­
skiej odpadła Polakom — Ru­
munia, kraj ten nie podpisał
w tym roku z Polską umowy
turystycznej, nie było więc na­
szych turystów w Rumunii,
brakło Rumunów w Polsce.

3yły przez chwilę kłopoty z

tranzytem przez Rumunię ^pó­
źne komunikaty wyjaśniające
warunki tranzytu, późna
sprzedaż za złotówki talonów towym.
benzynowych na Rumunię), z (DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

Grobowiec dowódcy wojsk
Aleksandra Macedońskiego

ATENY (PAP). Wielki suk­
ces przyniosły archeologom
prace wykopaliskowe w miej­
scowości Archontiko, w pół­
nocnej części Grecji, 4 km -od
starożytnego, głównego mia­
sta Macedonii, Pelli. Odkryto
tam nie spotykany na Bałka­
nach typ grobowca, pochodzą­
cego według wstępnych ba­
dań, z III wieku przed naszą

Przypuszczą się, że jest to

grobowiec wielkiego wojow­
nika, naczelnego dowódcy
wojsk Aleksandra Wielkiego,
drugiej osoby w hierarchii

polityczno-wojskowej dawne­
go państwa, Hefajsteona, któ­
ry w roku 324 przed naszą

erą poległ w walce z Persa-

na 1. stronę

Przyjaciel człowieka zamordowany siekierą
Z żalem donosimy o naszych mocnych przeżyciach

związanych z tragedią psa. Pies dowlókł się do domu są­
siada ze złamaną nogą. Sąsiad wpierw chciał nakłonić
milicjanta do zastrzelenia psa, a gdy ten. nie wyraził zgo­
dy, postanowił psa zatłuc siekierą. Tak to cała rodzina do­
bijała psa i trwało to wyjątkowo długo. Wycie psa rozle­
gało się po całej wsi i było nie do zniesienia. Następnie
psa zakopano, niezbyt zresztą dokładnie. Po północy roz­
poczęło się żałosne wycie psa, który jeszcze żył i odkopał
się. Powtórnie go dobijano. Świadkami tych tortur były
również dzieci w wieku około 10 lat.

Nazwiska świadków i nazwa miejscowości do wiado­
mości Redakcji.

Od Redakcji:
Pełny tekst listu wraz z danymi identyfikacyjnymi

świadków barbarzyńskiego postępowania właścicieli psa
przekazujemy prokuratorowi wojewódzkiemu w Nowym
Sączu oraz Towarzystwu Przyjaciół Zwierząt. Mamy na­
dzieję na przykładne ukaranie winowajców.

O przebiegu sprawy Czytelników poinformujemy.

sopocki
GDAŃSK (PAP). 20 bm. roz­

poczyna się doroczny Między­
narodowy Festiwal Piosenki w

Sopocie. Odbywający się po
raz 23 festiwal, jest, po San
Remo, najstarszym w Europie
konkursem piosenkarskim.

Tegoroczny festiwal, który
jak zwykle odbędzie się w O-
perze Leśnej i trwać będzie
cztery dni, zgromadził .osta­
tecznie 19 wykonawców — so­
listów i zespołów z 16 krajów.
Tradycyjnie, poza konkur­
sem, jako gości usłyszymy kil­
ku znanych artystów.

Uczestnictwo w XXIII MFP

„Sopot 86” potwierdzili wyko-

festiwal
nawcy z Danii, Finlandii,
Szwecji, USA, Japonii, Aus­
tralii, Włoch, Irlandii, Norwe­
gii, CSRS, Bułgarii, Węgier,
NRD, Kuby, ZSRR i Polski.
Naszą piosenkę reprezento­
wać będą w konkursie Danu­
ta Błażejczyk oraz Beata Ko-
zidrak. Piosenkarzy i wykony­
wane przez nich utwory oce­
niać będzie 13-osobowe mię­
dzynarodowe jury pod prze­
wodnictwem Romana Wa-
schko.

W pierwszych dwóch dniach
odbędzie się konkurs o „Grand

(DOKOŃCZENIE NA STR. 4)

Na międzynarodowych targach — w tym roku

(Red. Jacek Balcewicz pisze z Lipska)

Rozpoczęło się już „odlicza­
nie”, przedtargowa gorączka
zbliża się do zenitu. Tak jest
dwa razy do roku — wczesną
wiosną i wczesną jesienią. Tu­
taj wszystko podporządkowane
jest targowej rytmice. Lipsk
żyje targami i z... targów. Go­
spodarze z dumą przy każdej
okazji podkreślają, że jest to

miejsce międzynarodowego
handlu j gospodarczego dialogu
między Wschodem a Zacho­
dem. Na tranzytowej autostra­
dzie wiodącej do Lipska nie­
mal każdy wiadukt olbrzymi­
mi blejtramami przypomina,
że premiera 31 sierpnia. „O-
twarty handel światowy i te­
chniczny postęp” — to hasło
przewodnie tegorocznych tar­
gów jesiennych, w których u-

dział zapowiedziało sześć ty­
sięcy wystawców ze 100 kra­
jów reprezentujących 29 branż
technicznych i konsumpcyj­
nych. Gospodarze główny na­
cisk kładą na zastosowanie
mikroelektroniki, nowocze­
snych technik sterowania i ro­

botyzacji do automatyzacji pro­
cesów przygotowania pro­
dukcji. W NRD bardziej jak
u nas liczy się dosłownie każ­
da para rąk do pracy.

W tym sezonie „modne” są
maszyny tekstylne i instalacje
chemiczne, całe ciągi poligra­
ficzne oraz maszyny do prze­
róbki tworzyw sztucznych i
obróbki drewna oraz obra­
biarki do metali. Swoje naj-

(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

Na Wybrzeżu

Szczecińskim

62 osoby utonęły w br.
SZCZECIN (PAP). Tragicz­

ny rekord ustanowiony zo­
stał w tym roku na Wybrze­
żu Szczecińskim •— w morzu

utonęły tu 62 osoby. Najczę­
ściej przyczyną utonięć była
i jest nieostrożność, nieprze­
strzeganie zasad beżpiecznej
kąpieli. Potwierdziła to m. in.
akcja kontrolna „bezpieczny
wypoczynek”. Skontrolowano
79 ośrodków wczasowych. 24
campingi, blisko .50 pól na­
miotowych i biwakowych. 60
kąpielisk i plaż.

Ujawniono ponad 2.200 róż­
nego rodzaju wykroczeń —

828 osób ukarano mandata­
mi na ogólną kwotę około
800 tys. zł. zatrzymano 22
osoby znajdujące się w stanie
nietrzeźwym.

20 małżeństw
chce zaadoptować

niemowlę chore na AIDS
WIEDEŃ (PAP). Dwadzieś­

cia małżeństw austriackich wy­
raziło chęć zaadoptowania
sześciomiesięcznego niemowlę­
cia, które od chwili narodzin
czekało na rodziców. Niemo­
wlę jest nosicielem wirusa
AIDS i dopiero opublikowa­
nie jego historii w środkach
masowego przekazu sprawiło,
że znaleźli się ludzie pra­
gnący stworzyć mu dom.

Matka-narkomanka, będąca
również nosicielką AIDS —

wyrzekła się
urodzeniu.

Opiekujący
ciem lekarze
blicznie, iż rozwija się
w sposób całkowicie normal­
ny i wyrazili nadzieję, że za

kilka miesięcy może nawet

przestać być nosicielem wi­
rusa.

dziecka tuż po

się niemowlę-
oświadczylj pu-

ono

Zamiast do Austrii

trafili do
(Inf. wł.) 27-letni Janusz L.
25-letni Bogdan N. poznali

z zakładów
znaleźli

więzienia
16-letnich panienkach i' aby
im zaimponować potrzebowa­
li nie tylko gotówki lecz tak­
że samochodu na każda okazję.
W trakcie jednej z eskapad o-

czywiście skradzionym pojaz­
dem w towarzystwie dwóch
nieletnich dziewcząt spowo­
dowali wypadek samochodo­
wy, który tylko dzięki szczęś­
liwemu zbiegowi okoliczności
nie zakończył się tragicznie.
Dwaj włamywacze i złodzieje
doszli do wniosku, że grunt
pali się im pod nogami i po­
stanowili zbiec za granicę.
Wybrali Austrię.

W okolicaah Zwardonia
przekroczyli granicę z Czecho­
słowacją. a następnie poru-

i
się w jednym
karnych, w którym
się po sądowych wyrokach za

popełnione przestępstwa. Wię­
zienna komitywa przerwana
została zakończeniem odb5’-
wania kary i panowie wrócili
do swoich rodzinnych miejsco­
wości: L. do Pucka, N. do So­
snowca. Aliści po pewnym
czasie byli więźniowie przy­
padkowo spotkali się ponow­
nie w Jaworznie-Szczakowej,
gdzie podjęli pracę w tamtej­
szej hucie szkła. Spotkanie
zaowocowało planem wspólne­
go dokonywania przestępstw.

Zaczęli od włamań do samo­
chodów, potem kradli także K.
same wozy. Gustowali w 14/ (DOKOŃCZENIE NA STR 2)
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Echa oświadczenia

Michaiła Gorbaczowa
(CIĄG DALSZY ZE STR. 1)

radziecka decyzja o przedłu­
żeniu moratorium jest „pozy­
tywnym znakiem”. Dodał, iż
Bonn będzie nalegało na Wa­
szyngton, aby podczas kolej­
nego szczytu Michaił Gorba­
czow — Ronald Reagan za­
warte zostało rzeczywiste po­
rozumienie w sprawie zaprze-
etania prób nuklearnych.

Nieprzychylnie przyjął wia­
domość o przedłużeniu mora­
torium radzieckiego rząd W.
Brytanii. Rzecznik brytyjskie­
go Foreign Office powiedział,
jak podaje Reuter, że morato­
rium nie jest najlepszym spo­
sobem osiągnięcia porozumień
w sprawie kontroli zbrojeń.
Natomiast brytyjskie partie
opozycyjne powitały oświad­
czenie z zadowoleniem i wez­
wały Londyn i Waszyngton do
udzielenia pozytywnej odpo­
wiedzi na decyzję radziecką.

Z wielkim zadowoleniem
inicjatywę radziecką powitały
amerykańskie organizacje po­
kojowe. Dawid Gortright, dy­
rektor wykonawczy „Komite­
tu na Rzecz Właściwej Polity­
ki Nuklearnej”, nazwał decy­
zję ZSRR gestem pokoju.

Współprzewodnicząca „Ru­
chu na Rzecz Trwałego Po­
koju”, jedna z inicjatorek nie­
dawnego amerykańsko-ra-
dzieckiego „Rejsu pokoju” po
Missisipi, Alice Frazier wy­
raziła radość i wdzięczność

Ogłoszenia ekspresowe
JURKÓW koło Czchowa. Atrak­
cyjną działką budowlaną, 9 arów
(część materiałów budowlanych,
plam,, zezwolenie) — sprzedam.
Zakliczyn, Rynek 28 (Sklep).

T-3095S

TARNÓW — centrum! Duży dom
— sprzedam. Tel. 071/55-05-M.

T-30957

1800 sztuk akermacilów — sprze­
dam. Tarnów, Powstańców War­
szawy 38. T-30959

KOMPLET skór z tchórzofretek
na futro — sprzedam. Urszula Zo-
łądż, 33-130 Łęg Tarnowski 30.

T-30982

PAKAMERĘ przerobioną na cam­
ping z werandą — sprzedam. Wia­
domość: ul. Śląska 4/3, 18—20.

g-33168
ŁÓDŹ taiglowoJw!osiową — za­
mienią na motorową, sprzedam.
Kraków, ul. Soboniowicka 9.

g-33130
NOWEGO Żuka — sprzedam.
Ostrowsko ł — Nowy Targ.

g-3B049

PRZEDSIĘBIORSTWO
PRODUKCJI MAŁOTONAŻOWEJ

SPECYFIKÓW NAFTOWYCH „NAFTOCHEM”
Kraków, uL Lubicz 25

ZATRUDNI
■ głównego księgowego — wymagane wykształce­

nie wyższe ekonomiczne oraz praktyka na sta­
nowisku kierowniczym w księgowości

■' kierownika oddziału terenowego — wymagane
wykształcenie wyższe chemiczne lub techniczne

■ pracownika ds. transportu — wymagane wy­
kształcenie wyższe techniczne lub średnie tech­
niczne

■ pracownika ds. finansowych — wymagane wy­
kształcenie średnie ekonomiczne

Bliższych informacji udziela Dział Kadr, telefon
21-04-33, wewn. 632 lub 21-59-08, osobiście Kraków, ul.
Lubicz 25, pokój nr 16.

K-7470

£SSSSSS8SS8SS88SSSSSSS^^

Przedsiębiorstwo Domy Towarowe „Centrum"
ZAKŁADY PRZEMYSŁU ODZIEŻOWEGO „STRÓJ*

w Krakowie, uL Pawi* 3

ZATRUDNI
♦ kierownika działu zaopatrzenia zbytu 1 transport®
♦ kierownika działu księgowości finansowej
♦ księgową
♦ technologa

mechaników maszyn 1 urządzeń szwalniczych
♦ krojczego miarowego
♦ krawców

Zgłoszenia przyjmuje Dział Ekonomiczno-Prącownl-
czy, Kraków, uL Pawia 3, tel. 22-09-2L

K-7460 I
sssss
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Przedsiębiorstwo Budownictwa Przemysłowego
„BUDOSTAL-2” Kraków

odznaczone Orderem Sztandaru Praey I Klasy

ZATRUDNI NATYCHMIAST
w Zakładzie Rozruchu!

A inżynierów 1 techników mechaników, ze znajomo­
ścią urządzeń hutniczych

A inżynierów i techników elektryków, ■ uprawnie­
niami

▲ inżynierów i techników energetyków instalacji sa­
nitarnych

A inżynierów chemików, m znajomością aparatury
koksochemicznej
ORAZ

A inspektora nadzoru, ■ uprawnieniami
A kasjera
A specjalistów ds. księgowości
A specjalistów ds. inwentaryzacji
A specjalistów ds. przygotowania produkcji
A murarzy
A cieśli
A posadzkarzy-fliziarzy
A blacharzy-dekarzy
A betoniarzy
A operatorów sprzętu ciężkiego
A operatora torkretnicy
A malarzy

Zgłoszenia przyjmuje oraz informacji udziela Dział
Zatrudnienia i Płac, Kraków, ul. Mrozowa 4, pokój 53,
teł. 44-09-37 lub 44-46-66 wewn. 57-78.

Zainteresowanym pracą oferuje się korzystno wy­
nagrodzenie wg Zakładowego Systemu Wynagradza­
nia, bezpłatne zakwaterowanie w hotelu robotniczym,
wczasy krajowe i zagraniczne. K-6522

władzom ZSRR za podjęcie
takiego kroku. Słowa pełnej
aprobaty wypowiedzieli po­
nadto kontradmirał w stanie
spoczynku Eugene .Carroll, wi­
cedyrektor znanego waszyng­
tońskiego ośrodka informacji
obronnej oraz rzeczniczka or­
ganizacji „American Peace
Test”.

Minister spraw zagranicz­
nych RFN Hans-Dietrich Gen­
scher z zadowoleniem przy­
jął radziecką decyzję 1 okre­
ślił to posunięcie jako pożyte­
czny krok w kierunku całko­
witego, powszechnie obowią­
zującego zakazu eksplozji nu­
klearnych.

Szef dyplomacji zachodnio-
niemieckiej podkreślił, że po­
niedziałkowe oświadczenie Mi­
chaiła Gorbaczowa dowiodło,
iż Związek Radziecki zainte­
resowany jest negocjacjami w

sprawie kontroli zbrojeń. Je­
dnocześnie zaznaczył, że RFN
z zadowoleniem powitałaby o-

siągnięcie przez M. Gorbaczo­
wa i R. Reagana porozumie­
nia w sprawie zakazu. prze­
prowadzania doświadczeń s

bronią jądrową.
Oświadczenie Michaiła Gor­

baczowa przyjęła z zadowo­
leniem rządząca partia za-

chodnioniemiecka — Unia
Chrześcijańsko - Demokraty­
czna, której przedstawiciel,
Horst Teltschik powiedział, że
zasługuje ono na konstrukty­
wną odpowiedź Zachodu.

MIESZKANIE własnościowe, na
Kozłówku — zamienią na ,,rop-
niaka”. Oferty 33123 „Prasa” Kra­
ków, Wlślna 2. g-30128

KOSIARKĘ rotacyjną nie uży­
waną — sprzedam. Jerzy Hejss,
wieś Gaj 4, gmina Mogilany, woj.
krakowskie. g-331129
DWIE tony blachy na pokrycie
dachu, karoserię Fiata plck-up
l!25p — kupię pilnie. Tel. 55-21 -11 .

g-33024
FIATA 125, po wypadku, z uszko­
dzoną karoserią — tanio sprze­
dam. Wiesław Mierzwa, Więcko-
wice 14, koło Proszowic. g-32951

CIĄGNIK C-389 — sprzedam. Ma­
rta Wójcik, Sobolów 5, k. Bochni.

g-33035

CIĄGNIK 330 — sprzedam. M.
Walczyk, Więckowice 15, k. Pro­
szowic. g-33065

PUSTAKI, połówki — wysoka ja­
kość, krótki termin odbioru —

poleca betonlarnia Tadeusza ty­
siaka, Zabierzów, Kolejowa 48.

g-33033

I

Dać szansę zdolnym
(Inf. wL) Z udziałem I

sekretarza KW PZPR w

Nowym Sączu Józefa Broż­
ka, wczoraj w Gorlicach
obradował Komitet Miejski
PZPR. Mówiono o polityce
kadrowej 1 to w nawiąza­
niu do ocen 1 wniosków z

1984 roku, które jak się
okazuje nie straciły na ak­
tualności. Nadal rezerwa

kadrowa jest szczupła.
Kiepski kierownik nie chce
mleć konkurentów, więc
przekonuje kogo trzeba, że
w jego zakładzie nie ma lu­
dzi zdolnych, predestyno­

wanych do przewodzenia
zespołom.

Uważa się powszechnie,
że opinie o kadrach są o-

gólnikowe, brak w nich o-

biektywizmu. Jedno może

tylko pocieszać: zmiany ka­
drowe przestały być tema­
tem plotek, bo to zbyt po­
ważna sprawa. Mniej też

jest przepychanek, które
rodzą antagonizmy. Jaw­
ność i szczerość ocen będzie
obowiązywać w czasie te­
gorocznej, kolejnej oceny
kadry kierowniczej.

Obradom przewodniczył
sekretarz KM PZPR Jerzy
Majorek. (k-b)
Związkowcy z Lipska

w Krakowie
Zgodnie z podpisaną u-

mową o współpracy pomię­
dzy WPZZ w Krakowie a

Zarządem FDGB w Lipsku,
w województwie krakow­
skim przebywa delegacja
Zarządu Okręgu Związków
Zawodowych Handlowców
z Lipska na czele z prze­
wodniczącym Rolfem
Trankmanem. Celem wizy­
ty jest wymiana doświad­
czeń oraz podpisanie poro­
zumienia o współpracy
związkowców Lipska i
Krakowa reprezentujących
branże handlu, transportu 1

usług.
W czasie spotkania jakie

odbyło się w Radzie Okrę­
gowej Federacji Związków
Zawodowych Spółdzielczo­
ści GS „SCh”, w którym u-

czestniczył zastępca kie­
rownika Wydziału Politycz-
no-Organizacyjnego KK
PZPR Stanisław Juszczak

oraz przewodniczący WPZZ
w Krakowie Witold Socha­
cki, poinformowano związ­

kowców z Lipska o zada­
niach wynikających z u-

chwały X Zjazdu PZPR,
rozwoju i działalności
związków zawodowych w

województwie krakowskim,
jak również wymieniono
poglądy na temat rozsze­
rzenia form dotychczaso­
wej związkowej współpra­
cy.

Wypadki, katastrofy,
klęski żywiołowe

(m) Na szosie w odle­
głości 1400 km na północ
od Brasilii doszło do zde­
rzenia 2 ciężarówek. Śmierć
poniosło 13 osób, a 28 zo­
stało rannych.

Rośnie liczba śmiertel­
nych ofiar powodzi wywo­
łanej przez deszcze monsu-

nowe w stanie Andhra Pra-
desz, w południowej części
Indii. W poniedziałek poda­
no, że zginęło dalszych 21
osób. Według oficjalnych
danych, dotychczas śmierć
poniosło 114 mieszkańców
Andhra Pradesz.

Wnocyz16na17
gierpnia na Bałtyku doszło
do zderzenia się zacho dnlo-
niemlecklego okrętu pod­
wodnego z niszczycielem
należącym do kanadyjskiej
marynarki wojennej.

Zamiast do Austrii

trafili do
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

izając się po tym kraju skra­
dzionymi samochodami (wo­
zem jechali do momentu aż
zabrakło benzyny i kradli
znowu kolejną skodę, ładę lub
moskwicza) dotarli do Braty­
sławy. W trakcie penetracji o-

kolio granicy czechosłowacko-
austriackiej Bogdan N. został
zatrzymany przez służbę gra­
niczną CSRS, zaś Januszowi
L, udało się uniknąć areszto­
wania. Postanowił wrócić do
Polski, co zresztą uczynił.

Bogdan N. został przekaza­
ny naszym organom ściga­
nia a Janusz L. ukrywał się w

kraju korzystając z gościny
„życzliwych" pań 1 panienek.

Komunikat MO

Krzewić samodzielność myślenia
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

menty. 12 liceów ogólno­
kształcących zdecydowało się
wprowadzić (jako przedmiot
nadobowiązkowy w klasie

czwartej) religioznawstwo. 2
— informację naukową z ele­
mentami naukoznaWstwa, 8 —

prawo, 5 — elementy informa­
tyki, 12 — ochronę 1 kształto­
wanie środowiska, 4 — ekono­
mię.

W tym roku szkolnym ku­
ratorium zwróci baczniejszą u-

wagę na jakość pracy nauczy­
ciela, doskonalenie metod
nauczania. Dokonano rejestru
szkół, które w ubiegłym roku

Uroczystości z okazji 42. rocznicy
powstania w Rumunii

(CIĄG DALSZY ZE STR. 1)
czący RW PRON Jan Kuczek,
wojewoda tarnowski Stani­
sław Nowak oraz zaproszeni
rumuńscy goście: ambasador
nadzwyczajny i pełnomocny
SRR w Polsce In Tesu i rad­
ca ambasady Nicolae Mares.

Witając rumuńskich gości
1 wszystkich zebranych Wła­
dysław Plewniak przekazał
życzenia dla narodu i władz
rumuńskich z okazji święta,
przypomniał też, iż wojewódz­
two tarnowskie łączą przy­
jacielskie kontakty z okrę-

Zapowiada się wielkie handlowanie
(DOKONCZENIE ZE STR 1)

nowsze wyroby zaprezentuje
TEXTIMA i zakłady maszyn
poligraficznych „Werner Lam-
berz”. Obie te znane szeroko
w świecle wytwórnie od pew­
nego już czasu konsekwentnie
zaprzęgają do kontroli jakoś­
ci i sterowania maszynami
mikroelektronikę i mikro­
komputery.

Carl Zeiss z Jeny zaprezen­
tuje technologie optyczne i te­
chniki pomiarowe zastosowa­
ne w ochronie środowiska,
biotechnologii i medycynie.
Carl Zeiss po raz pierwszy w

tym roku wystąpi w nowym
własnym pawilonie wystawo­
wym wzniesionym przez
„Krakbud”. Z Polski oczeki­
wana jest szczególnie oferta
„Polmotu”, „Metaleksiportu”,
„Kopexu” 1 „Metronexu”. Je-

Do kolizji doszło w rejo­
nie odległym o 20 mil mor­
skich na zachód od Born-
holmu. Okręt podwodny
Bundesmarine został uszko­
dzony.

♦ Do tragicznej katastro­
fy doszło na szosie koło
Multanu, w odległości 400
km na południe od stolicy
Pakistanu Islamabadu.
Śmierć poniosło 10 osób, a

21 zostało rannych.
♦ Silne trzęsienie ziemi

zanotowano w poniedziałek
po południu w stolicy We­
nezueli, Caracas. Jego natę­
żenie wynosiło 5,1 stopnia
W skali Richtera. Epicen­
trum trzęsienia znajdowało
się w odległości 55 km na

południe od Caracas. Ofiar
nie było.

więzienia
W końcu jednak i on został
ujęty przez MO.

Jak nas poinformował na

wczorajszej konferencji pra­
sowej w WUSW por. Bogu­
sław Żurek z Wydziału Do­
chodzeniowo-Śledczego. śledz­
two w tej sprawie prowadzone
pod nadzorem Prokuratury
Rejonowej dla Krakowa-Kro-
wodrzy zostało już zakończo­
ne a podejrzanym zarzuca się
popełnienie ok. 70 czynów
przestępczych, zaś straty wy­
nikłe z działalności kumpli z

więzienia oszacowano na po­
nad 4 min zł. Za kradzieże i
włamania, a także nielegalne
przekroczenie granicy odpo­
wiedzą niebawem przed są­
dem. (hań.)

Wojewódzki Urząd Spraw
Wewnętrznych w Krakowie
poszukuje Zygmunta Szczy­
gła s. Władysława i Marii z d.
Niewiadomska, ur. 31 lipca
1957 r. w Lewaszówce, zam.

Lewaszówka nr 2 gm. Jastrzę­
bie, woj. radomskie.

Rysopis: wiek z wyglądu 30
lat, wzrost 180 cm, sylwetka
wysportowana, twarz owalna,
włosy ciemnoblond krótkie.

Zygmunt Szczygieł jest spra­
wcą napadu rabunkowego o-

raz innych przestępstw kry­
minalnych.

Osoby, posiadające jakie­
kolwiek informacje o poszuki­
wanym, proszone są o kontakt
telefoniczny z nr 11-67-66 w

Krakowie (czynny całą do­
bę) lub o porozumienie się i
najbliższą jednostką Milicji O-
bywatelskiej.

osiągały słabe wyniki naucza­
nia 1 Oddział Doskonalenia
Nauczycieli nawiąże s nimi

ściślejszą współpracę. Ponad­
to z Inicjatywy kuratorium
zespół pracowników wyższych
uczelni opracował wskazów­
ki programowe do wszystkich
przedmiotów szkół podstawo­
wych. (Nareszcie nie będzie­
my narzekać na przeładowa­
nie programów!). Najwyższy
czas — powiedział kurator —

aby uczniów uczyć też samo­
dzielnego myślenia, aby nau­
czyciel w sposób twórczy pro­
wadził lekcję, a nie tylko me­
chanicznie realizował program.

i Na koniec odnotujmy, że od

giem Arges. I tym większa
jest satysfakcja, że obchody
rocznicy powstania odbywają
się w Tarnowie.

In Tesu podziękował za

gorące słowa i przekazał ży­
czenia dla społeczeństwa zie­
mi tarnowskiej, zaś I sekre­
tarz KM PZPR Henryk Ko­
zioł wręczył rumuńskiemu
gościowi akt lokacyjny Tar­
nowa, aby przypominał mu

miasto.
Wieczornicę uświetnił kon­

cert w wykonaniu Teresy 1
Henryka Błażejów. (1)

sienią w Lipsku jest też tra­
dycyjnie coś dla oka. Są me­
ble, odzież i samochody. Bę­
dzie: BMW, Mercedes, Volks-
wagen. Najwięcej miejsca za­
rezerwował szwedzki koncern
Volvo. Po raz pierwszy po­
jawi się japońska Toyota i
angielski Ford. Wielką pa­
ką ściągają też zachodnie kon­
cerny chemiczne: BASF,
Bayer, Hoechst, BP, Shell,
brzmiący swojsko belgijski
Solvay, Mitsubishi, Sumito i
Marubeni z Japonii a także Du-
pont, Dow Chemikal i słynny
złą sławą UNION CARBIDE
z USA. Zapowiada się wielkie
handlowanie. Natomiast bez­
pośrednio przed targami bę­
dzie miał miejsce ósmy już
Międzynarodowy Kongres Te­
chniki Tekstylnej „IKT-86”.

JACEK BALCEWICZ

W dniu 16 sierpnia 1986 r„ w wieku 62 lat zmarł

tow. LUCJAN PAWŁOWICZ

działacz ruchu robotniczego i ZBoWiD, żołnierz LWP, czło­
nek PPR 1 PZPR, uczestnik walk o Wał Pomorski 1
utrwalanie władzy ludowej. Po zjednoczeniu polskiego ru­
chu robotniczego pełnił szereg funkcji partyjnych w KF

HiL.

Za pracę zawodową I społeczno-polityczną odznaczony
został Krzyżem Kawalerskim Orderu Odrodzenia Polski,
Złotym i Srebrnym Krzyżem Zasługi i wieloma innymi
medalami.

Cześć Jego pamięci!
Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy głębokiego współ­

czucia.
KOMITET KRAKOWSKI POLSKIEJ

ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ
KOMITET FABRYCZNY PZPR KOMBINATU

METALURGICZNEGO HUTA IM LENINA
Pogrzeb odbędzie się w dniu 21 Vin 1986 r. o godzinie

13.30 na cmentarzu Rakowickim.

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 16 VIII
1986 r. zmarł

inż. LUCJAN PAWŁOWICZ

były oficer Wojska Polskiego, następnie zatrudniony na

odpowiedzialnych stanowiskach w KM Huta im. Lenina
i na stanowisku zastępcy dyrektora ds. produkcji w Hut­
niczym Przedsiębiorstwie Remontowym w Krakowie.

Zmarły odznaczony był wieloma odznaczeniami wojs­
kowymi za zasługi w walce z okupantem w czasie drugiej
wojny światowej oraz w walce o utrwalenie władzy lu­
dowej.

Ponadto odznaczony był dwukrotnie Srebrnym Krzy-,
żem Zasługi, Złotym Krzyżem Zasługi, Krzyżem Kawa­
lerskim Orderu Odrodzenia Polski. Posiadał także odzna­
ki Budowniczego HiL, Złotą Odznakę „Za pracę społeczną
dla m. Krakowa”, Złotą Odznakę „Za zasługi dla ziemi
krakowskiej”, nagrody ministerstwa 1 inne.

W Zmarłym tracimy nieodżałowanego Towarzysza pra­
cy i walki, zasłużonego inżyniera hutnika.

Cześć Jego pamięci!
Uroczystości pogrzebowe odbędą się w dniu 21 VIII 1986

r. o godzinie 13.30 na cmentarzu Rakowickim w Krako­
wie.

DYREKCJA, KOMITET ZAKŁADOWY PZPR
HUTNICZEGO PRZEDSIĘBIORSTWA

REMONTOWEGO W KRAKOWIE

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 16 VIII
1986 r. zmarł

inż. LUCJAN PAWŁOWICZ

były żołnierz Wojska Polskiego, a następnie pracujący na

wielu odpowiedzialnych stanowiskach w hutnictwie czło­
nek organizacji ZBoWiD Hutniczego Przedsiębiorstwa Re­

montowego w Krakowie, kapitan rezerwy.
Zmarły odznaczony był za zasługi w drugiej wojnie

światowej: Medalem Zwycięstwa i Wolności, Medalem
„Za Zwycięstwo w Wielkiej Wojnie Ojczyźnianej”, Meda­
lem „Siły Zbrojne w Służbie Ojczyźnie”, Medalem „Za
Odrę, Nysę, Bałtyk”, Medalem „Za udział w walkach o

Berlin”, Odznaką Grunwaldzką, Srebrnym Medal m „Za-
siuźony na Polu Chwały”. Ponadto odznaczony był: dwu­
krotnie Srebrnym Krzyżem Zasługi, Złotym Krzyżem Za­
sługi, Krzyżem Kawalerskim Orderu Odrodzenia Polski.

Cześć Jego pamięci!

Uroczystości pogrzebowe odbędą się na cmentarzu Ra­
kowickim w dniu 21 VIII 1986 r. o godzinie 13.30.

KOŁO ZBoWiD PRZY HUTNICZYM
PRZEDSIĘBIORSTWIE REMONTOWYM

W KRAKOWIE

1 września następuje rewalo­
ryzacja płac nauczycielskich;
płaca zasadnicza będzie wyż­
sza o 3.271 złotych.

Aby zachęcić nauczycieli do
doskonalenia form pracy 1 do­
kształcania, podniesiono ró­
wnież miesięczny dodatek —

za I stopień specjalizacji
do 2.000 złotych (dotychczas
750 złotych), za II stopień 3.000
złotych (dotychczas 1.000
złotych). Wojewódzka inau­
guracja roku szkolnego od­
będzie się 1 września w nowo

wybudowanej szkole podsta­
wowej w osiedlu 1000-lecia w

Nowej Hucie.
(z.o.)

Rozpoczęła się XI! sesja

konferencji

sztokholmskiej
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

sprawy sprawią negocjatorom
wiele kłopotów. Tymczasem
czasu jest niezwykle mało i
w ciągu miesiąca trzeba bę­
dzie dokonać więcej niż w

trakcie dotychczasowych, pra­
wie trzyletnich już obrad. Na
ten czynnik czasu we wtorek
zwracali uwagę wszyscy mów­
cy. Na konferencji prasowej,
która odbyła się zaraz po po­
siedzeniu plenarnym, amba­
sador Grlniewski przestrzegł
przed Iluzjami. Usunięcie naj­
większych przeszkód nie stwa­
rza automatycznie gwarancji
powodzenia — powiedział
wzywając do pośpiechu w o-

bradach i wykazania dobrej
woli w rozwiązywaniu istnie­
jących jeszcze problemów.

„Przyjaźń —

braterstwo —

pokój"
(DOKOŃCZENIE ZE STR. ,1)

rowskl obóz zagłady w Oświę­
cimiu j uczestniczyli w ma­
nifestacji pokojowej na tere­
nach obozowych.

Dzisiaj 300-osobowa grupa
młodzieży przebywa w Kra­
kowie. Zwiedzają oni Muzeum
Kopalni Soli w Wieliczce i
zamek królewski na Wawe­
lu. Mili goście przybyli do
naszego miasta na zaprosze­
nie Prezydium Zarządu Wo-.
jewódzkiego LOK. (ml)

©SPORT O SPORT®

Przed koszykarskim sezonem

Pierwszy trening M. Soczyńskiego
z ..Wawelskimi Smokami"

Zbliża się nowy sezon w ko­
szykówce, męska liga ruszy 3
października. Rozgrywki — po­
dobnie jak w latach poprzed­
nich, przeprowadzone będą w

dwóch etapach. Najpierw 12
zespołów gra systemem „każ­
dy z każdym” (parami w

dwóch rundach, czyli 22 spot­
kania). w drugim etapie obo­
wiązywać będzie system play-
off (pierwszych 8 drużyn wal­
czy o medale, pozostałe 4 o u-

trzymanie się w lidze). Nowoś­
cią jest to. iż w walce o zło­
ty medal trzeba będzie wygrać
3 spotkania, a nie jak dotych­
czas 2.

Zdecydowano się grać w I
fazie parami, aby przyspieszyć
tempo rozgrywek. Reprezenta­
cję czeka bowiem w listopadzie
atrakcyjny wyjazd do USA na

kilka spotkań z drużynami
uniwersyteckimi. A już w ma­
ju Polacy wystartują w mi­
strzostwach Europy gr. A w

Salonikach. Dlatego rozgrywki
zakończą się już 22 marca

1987 r.

A co porabiają krakowscy I-
-ligowcy? Dzisiaj kilka infor­
macji. o przygotowaniach Wi­
sły. Krakowianie wrócili właś­
nie z obozu treningowego na

Węgrzech i od wczoraj trenują
w swojej hali. Wczoraj pierw­

Szczyt turystyczny za nami
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

Oczywiście tradycyjny nasz

kierunek to Węgry, od do­
brych paru lat współpracuje­
my z tamtejszymi biurami
podróży „Ibuszem” Miskolc i
„Volanem”. Tak więc prócz
miejsc otrzymywanych z cen­
trali, mamy także swoje wła­
sne, głównie nad Balatonem,
w Miskolcu i Hajduszoboszlo.

Podobnie jak w zeszłym ro­
ku, wyjazdy urlopowe na Wę­
gry i do Bułgarii były rozdzie­
lane poprzez zakłady pracy, o-

ne wykupiły jednak tylko oko­
ło 30 procent, resztę miejsc
przeznaczyliśmy do wolnej
sprzedaży w okienkach.

— Ile miejsc do poszczegól­
nych krajów oferował kra­
kowski „Orbis" w tym roku
swoim klientom?

Podam wyrywkowo: na Wę­
gry prawie 5 tysięcy, ponad 3
tysiące do Bułgarii, po kilka­
set miejsc do Włoch, Turcji,
NRD. W Jugosławii mieliśmy
przeszło tysiąc miejsc i blisko
2 tysiące w Grecji.

— Może jeszcze o orb.isow-
skiej turystyce przyjazdowej.

Zapowiadał się dobry sezon,
w maju jednak załamały się
wszystkie prognozy. Wiele
zachodnich grup turystycznych
zrezygnowało z przyjazdów do
Polski, dwukrotnie natomiast
więcej było wycieczek z Cze­
chosłowacji i z Węgier. One
jednak nie zrekompensowały
tamtych strat. Turystom indy­
widualnym z zagranicy „Or­
bis” proponuje m. in. zwiedze­
nie Krakowa, wyjazdy do O-
święcimia i Wieliczki, zapra­
szamy ich także na imprezy
specjalistyczne, np. na koncer­
ty organowe, lub wieczory
wawelskie.*

Turystyka krajowa, to prze­
de wszystkim sprzedaż wcza­
sów — od gór, poprzez jeziora
aż po morze. Są także orbi-
sowskle imprezy objazdowe po
Polsce.

— Raz i drugi słyszeliśmy o

kłopotach podróżnych z kup­

35-osobowa

reprezentacja
na Stuttgart

Jak poinformowano nas

wczoraj w PZLA reprezenta­
cja Polski na mistrzostwa
Europy w Stuttgarcie (26—31
sierpnia) liczyć będzie 35 osób.
Do RFN wyjedzie 16 zawodni­
czek 1 19 zawodników. W re­
prezentacji z powodu słabej
formy nie znaleźli się aktual­
ni mistrzowie świata Hoff­
mann i Sarul, a także były
mistrz olimpijski Wszoła. Naj­
większe nadzieje wiążemy ze

startem sprinterki_ Kasprzyk,
sprintera Woronina i Mamlń-
skiegowbieguna8km z

przeszkodami. Jedynym re­
prezentantem Krakowa będzie
maratończyk W. Sawicki z

Wawelu. Szerzej do tych
spraw powrócimy w jutrzej­
szym redakcyjnym komenta­
rzu. (S)

W kilku wierszach

(s) A Mistrzostwa świata
w pływaniu w Madrycie, Woj-
dat na 100 m st. dow. miał
w eliminacjach 25 czas, w fi­
nale zwyciężył • Biondi (USA)
48,94. Pozostali zwycięzcy: 200
m st. grzbiet, mężczyzn — Pol-
jański (ZSRR) 1.58,78, 100 m

st. grzbiet, kobiet Mitchell
(USA) 1.01,74, 400 m st. dow.
kobiet Friedrich (NRD) 4.07,45.

A Reprezentacja Polski w

hokeju na lodzie zajęła 3.
miejsce w turnieju o Puchar
Wurmberga w RFN. W osta­
tnim meczu Polacy przegrali
0:2 z Duklą Jlhlava.

A Młode polskie siatkarki
awansowały do puli finałowej
mistrzostw Europy w Bułgarii
po zwycięstwach nad Holan­
dią 3:2 i Włochami 3:1. Nie
awansowali do finału nasi
juniorzy.

A W Zurychu piłkarze AS
Romy z Bońkiem pokonali
Bayern Monachium 3:2 (2:0).

szy trening z zespoleni odbył
reprezentant kraju —* Marek
Sobczyńskl, dotychczasowy
gracz Legii. Sobczyńskl przy­
jęty został na AWF w Krako­
wie i wszystko wskazuje na to,
iż otrzyma okresowe zwolnie­
nie z urzędu. Skoro mowa ®
zmianach personalnych to nie
trenuje Kudłacz (otrzymał e

klubu roczną karencję). 27-let-
ni Suda postanowił zakończyć
(spore zaskoczenie) karierę
sportową. Wisła czyni starania
o pozyskanie 2-metrowego
Rozwory z Wybrzeża, do kadry
trener A. Seweryn włączył
Moltera (202 cm), który przed
2 laty przyszedł z AZS Rze­
szów. Z zespołem trenuję też
19-letnl Suchocki (211 cm

wzrostu), ale do koszykówki
trafił dopiero przed pół ro­
kiem i o jego przydatności do
drużyny będzie można mówić
najwcześniej za 2 lata. Chło­
pak ma jednak podobno talent.

Pod koniec sierpnia Wisła je-
dzie na turniej do Svitu (w
Czechosłowacji), potem trenin­
giwkrajuiod10do14
września Turniej o „Błękitną
Wstęgę Wisły”, być może z jed­
ną z czołowych drużyn ra­
dzieckich (Dynamo Moskwa
lub Dynami Tbilisi). A potem
już liga. (ANS)

nem biletu autobusowego, ku-
szetki lub biletu sypialnego.
„Orbis” sprzedaje te bilety...

Obsługa podróżnicza, czyli
sprzedaż tych właśnie biletów,
to problem w tej chwili istot­
nie trudny do rozwiązania.
„Orbis” jest tu pośrednikiem
PKP, PKS lub „Warsu” i
sprzedaje tylko tyle miejsc i
biletów, ile otrzyma od tam­
tych firm. A otrzymuje nie­

wiele. Generalnie: dopóki nię
będzie dostatecznej ilości wa­
gonów czy autobusów, tak dłu­
go istnieć będą trudności z

kupnem sleepingu, kuszetki
czy biletu.

Pamiętajmy, że wpływ na to
ma także ograniczenie sprze­
daży benzyny; dawniej nad
morze jeździło się samocho­
dem, dzisiaj jedzie się pocią­
giem. Niemniej staramy się u-

sprawnić system sprzedaży,
kasy w Rynku otwarte są od
czerwca do września w każdą
sobotę, oddział turystyki na pl.
Szczepańskim, prowadzący tak.
szeroką działalność usługową,
latem jest również otwarty w

soboty, a w czerwcu i w lipcu
także w niedziele (I). Kasy w

Rynku powiększą się o nowe

pomieszczenia, choć ich re­
mont przedłuża się nie z na­
szej winy; zabiegamy także o

nowy lokal dla kas autobuso­
wych przy ulicy Sw. Marka.
Ale to nie są, jak wiemy, łat­
we sprawy.

— Co zaproponowałby „Or­
bis” swoim klientom na koniec
sierpnia, na wrzesień i resztę
roku?

Prócz dość drogich, to mu-

simy przyznać, wyjazdów do

Turcji czy Tajlandii, są je­
szcze miejsca w Bułgarii we

wrześniu i październiku, nad
Balatonem, w uzdrowisku wę­
gierskim Hajduszoboszlo oraz

w Miskolcu. Jest jeszcze Gre­
cja, są Włochy, wycieczki do
NRD czy Czechosłowacji, na

targi międzynarodowe do Bu­
dapesztu.

Dziękują za rozmowę (AS)

Adamowska

kolekcjonuje medale

(s) Izabela Adamowska s

MKS Jordan Kraków zdobyła
już dwa złote medale na XIII
OSM w pływaniu. Wygrała
ona 50 m. st. dow. w czasia
0.27,87 i wyścig na 200 m. st.
dow. — 2.07,98. Beata Koralik
też z Jordana była trzecia na

400 m st. zm. 5.18,09.
W kręglarstwie srebrny me­

dal dla Izabeli Mnich i Małgo­
rzaty Werner w konkurencji
par.

Festiwal szachowy
w Krakowie

Wczoraj w hali Korony
rozpoczął się XVII Międzyna­
rodowy Festiwal Szachowy
„Kraków-86”. W turnieju mię­
dzynarodowym, obok szachis­
tów Polski startują zawodnicy
z NRD, RFN i Węgier.

W ramach festiwalu odby­
wa się też otwarty turniej
krajowy. Łącznie w obydwu
turniejach bierze udział 34
szachistów. Wśród zawodni­
ków polskich uczestniczy 4
mistrzów międzynarodowych:
Grąbczewskl (Maraton W-wa),
Koider (Karpaty), Bednarski
(Hutnik W-wa) i Przewoźnik
(Start Lublin).

Z życia TKKF

(s) G Losowanie gier wo­
jewódzkiego turnieju teniso­
wego odbędzie się w najbliż­
szy czwartek 21 bm. o godz.
17 na kortach Ogniska TKKF
„Alka” przy ul. Koniewa.

O ZD TKKF Podgórze
wznawia zajęcia gimnastycz­
ne > sauną dla pań. Zapisy
od 1 września br. w biurze.
Rynek Podgórski #/Ip.
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Śpiew, taniec i ambicje

ZA KULISAMI „Igloopolan"
Niewiele mówi się w Pol­

ecę o Zespole Pieśni i Tańca
„Igloopolanie”, choć w świecie
już od dawna słyną oni zna­
komitym tańcem i piosenką,

zdobywając najwyższe, między­
narodowe laury. Swoją karie­
rę zaczynali od paru baletek

1 czarnych rajstop. Dziś ich re­
gionalne stroje urzekają pięk­
nością widzów Turcji, Francji,
Belgii, Węgier. Czechosłowa­
cji, Sycylii i Korsyki, a wszę­
dzie przyjmowani są z otwar­

tymi ramionami i gorącym ser­
cem. Wyśpiewali i wytańczyli
setki piosenek, przejechali po
świecie dziesiątki tysięcy kilo­
metrów, zdobywali i zdoby­
wają wiele pucharów, dyplo­
mów, medali, które przyozda­
biają szklane gabloty pomie­
szczeń dębickiego Domu Kul­
tury i Nauki „Mors”, gdzie
przed laty znaleźli schronienie.

Fot. O. LINK

Minister 114 par

To właśnie z inicjatywy ó-
wczesnego dyrektora dębickie­
go „Igloopolu”, dzisiaj wice­
ministra Edwarda Brzostow­
skiego, powstał w jesieni 1978
roku ów Zespół Pieśni i Tań­
ca. Zalążkiem jego było 14 par
tanecznych z tarnowskiego
Zespołu Folklorystycznego
„Swierczkowiacy”. które będąc
niezbyt dobrze traktowane w

domu kultury w tym mieście
czym prędzej wyemigrowały
do Dębicy, zabierając z so­
bą młodego i utalentowanego
choreografa Kazimierza Gór-
czaka — do dziś pracującego
z „Igloopolanami”. Muzyk,
kompozytor, trochę i piosen­
karz, a przede wszystkim spo­
łecznik Ireneusz Siwiak został
pierwszym szefem i opieku­
nem duchowym powstającego
zespołu pieśni i tańca. Potem
był Eugeniusz Jasiński. Sta­
nisław Wilk. Mieli olbrzymi
zapał, niespożytą energię, ta­
lent. Potem znalazło się jesz­
cze kilka per baletek i czar­
nych rajstop, w których szyb­
ko zgrabne nogi „Igloopola-
nek” zaczęły wywijać skoczne
hołubce. Minister Brzostowski
nie skąpił grosza dla swoje­
go „oczka w głowie” — jak
twierdzą moi rozmówcy,
członkowie zespołu: tancerka
Beata Rompała, kontrabasista
Zenon Pieńkoś, klarnecista
Stefan Szewc, akordeonista
Stanisław Wiktor i szef arty­
styczny „Igloopolan”, dyrektor
Domu Kultury i Nauki w Dę­
bicy Janusz Ożóg. Były więc
pieniądze, ogromna pomoc na­
wet w najdrobniejszych spra­
wach niesiona zarówno przez
Edwarda Brzostowskiego, jak

wają się bądź na scenie sali
teatralnej Domu Kultury, bądź
w sali gimnastycznej sąsiadu­
jącego z nim Domu Sportu.
Pani Beata twierdzi jednak,
iż tylko złej tanecznicy prze­
szkadza rąbek u spódnicy,

więc nie krzywdują sobie i
tańczą niemal wszędzie, gdzie
tylko mają możliwość. Dyrek­
tor Ożóg mówił mi, że to są
tacy ludzie, którzy potrafią
zatańczyć nawet na żwirze i

"

na piasku, a dowiedli tego
podczas jednego z tournóe po
Francji, ale o tym zdarzeniu
trochę później.

Pierwszy premierowy pro­
gram „Igloopolan" opracował
reżyser Igo Wachowiak. Była
w nim Suita Lubelska i Rze­
szowska oraz polonez, który

ułożył Janusz Meyza, dyrek­
tor artystyczny Zespołu Fol­

klorystycznego „Rzeszowiacy” z

Mielca, a późniejszy nadwor­
ny kompozytor dębickich tan­
cerzy 1 muzyków. Dziś swój
program „Igloopolanie” posze­
rzyli o Suitę Krakowską. Ło­
wicką, Księstwa Warszawskie­
go i folklor właściwy krajom,
do których wybierają się. Śpie­
wają także w kilku językach,
obowiązkowo w języku pań­
stwa ich goszczącego. Nie u-

krywają, iż to ogromnie po­
doba się słuchaczom 1 brawom

nigdy nie ma końca.

Pierwszy swój koncert dali
„Igloopolanie” w 1979 roku z

okazji 1 Maja. Dębiczanie byli
zachwyceni. Nikt nie spodzie­
wał się — jak wspominają

i pracowników „Igloopolu”. Za-
częli^więc tancerze i muzycy
szybko stawać na nogi, a ze­
spół rozrastał się z dnia na

dzień. Dębicka szkoła muzy­
czna i amatorskie zespoły mu­
zyczne działające w tym mie­
ście zasiliły swoimi artystami
szeregi nowo powstającego ze­
społu pieśni i tańca. Znala­
zła się też i scena, bowiem a-

kurat skończono budowę do­
mu kultury. Dziś wprawdzie
jest im tam ciasno, gdyż ze­
spół liczy 240 osób, ale znów
dzięki pomocy ministra Brzo­
stowskiego jeszcze tej zimy
przeprowadzą się oni do no­
wej sali baletowej z prawdzi­
wego zdarzenia. Będzie to

kompleks sportowy, a w nim
duże lodowisko i basen, po­
środku zaś tego wszystkiego
wspomniana sala. Jak na ra­
zie próby „Igloopolan” odby-

członkowle zespołu — aż tak
wielkiego aplauzu.

Pierwszy wyjazd zagranicz­
ny odbył się w 1981 r. Do
dziś go dobrze pamiętają —

6- tygodniowe tournće po
Francji 1 udział w festiwa­
lu. Mieli już wówczas do­
brze przygotowanych tance­
rzy i muzyków i kilkadzie­
siąt osób „zapasowych”, bo­
wiem chętnych do pracy w

zespole były dziesiątki. Dzisiaj
mają już cztery grupy wie­
kowe: od 8 do 10 lat, 10—12
lat, 12—16 lat i powyżej. Naj­
młodszy członek „Igloopolan”
liczy 7 wiosen, zaś najstarsza
pani Irena Giero ń ...dziesiąt
lat. Z pierwszej podróży przy­
wieźli wiele, wiele wrażeń,
wyróżnienia, a w uszach o-

krzyki „Vivat la Polonia”, któ­
rymi raczono ich niemal na

każdym kroku na ich 16.000

kilometrów liczącej trasie po
Francji Tańczyli tam Sutię
Rzeszowską, Krakowską, Lu­
belską. Wrócili do kraju, a tu

prasa zarzuciła im, iż naztwa

zespołu, z którym wyjeżdżają
w świat, jest nieadekwatna do
programu, jaki prezentują,
bowiem w żadnym wypadku
nie są to tańce Eskimosów.
Mimo kąśliwych słów „Iglo-
opolanie” nie zmienili swojej
nazwy. Ba! Są ńaWet z Siej’7
wielce dumni,

U potomków
Napoleona

W 1982 roku znów „Igloopo-
lanie” zawędrowali do Francji.
Wiózł ich — jak zwykle — au­
tokar Kombinatu Rolno-Prze­
mysłowego „Igloopol” w Dębi­
cy. Trafili także na Korsykę.
Prezentując stroje, muzykę i
tańce z okresu Księstwa War­
szawskiego podbili korsykań­
ską publiczność. Jak okazuje
się, tubylcy znają dobrze losy
pani Walewskiej i Napoleona.
Ów program przypomniał im
więc echa minionej epoki i
wielką miłość łączącą tę parę.
Potomkowie Napoleona, żyją-
cy na Korsyce, gościli w swoim
domu zespół „Igloopolan”, a

łzom zachwytu i wzruszenia
nie było końca. Jeszcze wcze­
śniej podróżując po Francji, w

jednym z miasteczek zostali
zatrzymani przez oddział stra­
ży pożarnej, którego członko­
wie, wcześniej wyczytawszy w

lokalnych gazetach o polskim
zespole, nakazali im, by przed
nimi odtańczyli swoje skocz­
ne hołubce. Nie zwlekając
wiele, czym prędzej prze-

także udział minister Brzo­
stowski i podobno z radości,
będąc świadkiem sukcesu

„Igloopolan”, aż zacierał ręce.

„Uczta folkloru”

Pod takim tytułem ukazały
się na początku lipca br. in­
formacje w gazetach turec­
kich mówiące o występach
polskiego zespołu „Igloopola-
nie” na XXV Międzynarodo­
wym Festiwalu Kultury i
Sztuki, jaki odbywał się w

dniach od 2 do 9 lipca w Bur­
sie. I tym rażeni dębiccy ar­
tyści zdobyli najwyższe wy­
różnienie, mimo silnej konku­
rencji z Chin, Szwecji, Nor­
wegii. Hiszpanii. Czechosłowa­
cji, Włoch, Tunezji i Turcji.
Zaś szef festiwalu Osman Od-
man na pięknym dyplomie
skreślił gorące słowa zaprosze­
nia polskiego zespołu w roku
przyszłym na ów festiwal.
Przez kilka dni barwne zdję­
cia pięknych „Igloopolanek”
nie schodziły z pierwszych
stron gazet. Przyznam, iż oglą­
dam je z dużym zainteresowa­
niem i czytam znajdujące się
obok nich słowa aplauzu tu­
reckich dziennikarzy, skrzęt­
nie przetłumaczone przez tłu­
maczkę panią Bożenę Kulę
towarzyszącą w tej podróży
zespołowi. Piszą w nich żur­
naliści, iż: „Igloopolanie byli
oczkiem w głowie publiczno­
ści tureckiej, a dziewczęta z

polskiej grupy zwracały' na

siebie uwagę nie tylko urodą,
wspaniałymi strojami, ale i
znakomitym głosem i tańcem.
Polska grupa energią i werwą
zdobyła najwięcej oklasków i
serca publiczności”. Dębiccy

brawszy się w piękne stroje,
na żwirze, piasku i trawie tań­
czyli nie gorzej niż na de­
skach scen światowych festi­
wali. A potem w nagrodę do­
stali od francuskich strażaków
srebrny hełm i medal z wize­
runkiem ich miasteczka. Było
jeszcze i spotkanie z merem

jednego z francuskich miast,
który serdecznie gościł „Iglo-
opolan”, opowiadając im o...

Polsce. Jak okazało się, ów
pan w czasie II wojny świa­
towej przebywał w obozie je­
nieckim z grupą Polaków, z

którymi wielce zaprzyjaźnił
się. Znał dobrze naszą historię
i kulturę. Z podróży tej przy­
wieźli sporo pierwszych na­
gród i wyróżnień a także wiele
przyjaźni.

Za rok znów pojechali do
Francji. Kiedy podczas jednego
z koncertów zaśpiewali po
francusku pieśń „Moja Nor­
mandia” widzowie i jury wsta­
li i płakali. Nie sposób więc
było przyznać naszemu zespo­
łowi innego miejsca niż pierw­
sze w festiwalowych zmaga­
niach. I tak też się stało. Po
podróży po Francji wstąpili
jeszcze na Sycylię, gdzie odby­
wał się w mieście Agrigento
wielce ważny festiwal zespo­
łów folklorystycznych. Jak po­
wie mi dyrektor Ożóg, ucze­
stnictwo w nim zawsze pasu­
je dany zespół pieśniarzy i
tancerzy na czołówkę świato­
wego folkloru. I tutaj zaśpie­
wali i zatańczyli swoje suity
rzeszowskie, krakowskie, lu­
belskie. Niestety, tym razem

ponieśli pierwszą porażkę, czy­
li zajęli tylko... II miejsce. Wy­
parł ich zespół ze Stanów
Zjednoczonych Ameryki — to
w opinii jurorów, natomiast
zdaniem publiczności „Iglo-
opolanie” byli najlepsi. Otrzy­
mali wspaniałe puchary i dy­
plomy uznania.

W zagranicznych wojażach
była i Belgia, Węgry i Czecho­
słowacja. W tei ostatniej okra­
sili swoim występem — dwu­
krotnie — Międzynarodową
Wystawę Rolniczą „AGRO-
KOMPLEKS”, w której brał

i, artyści otrzymali także od
- przedstawicieli Cypru specjal-
- ne wyróżnienie w postaci ory-
- ginalnie grawerowanego, zło-
- cistego medalu, który przy-
j wieźli oni ze swego kraju za-
- mierzając go wręczyć najlep-
> szemu, ich zdaniem, zespołowi,
i Tak więc tym razem zarówno
, w opinii widzów jak i jurorów
- „Igloopolanie” byli najlepsi.

Trochę nam żal

' 1 jest nam przykro — twierdzi
? Janusz Ożóg — iż tak jakoś

się składa, że mimo zagranicz-
'

nych laurów w Polsce niewie­
le o nas wiedzą. Choć przecież

'

prosto z tych wojaży jedziemy
■na wieś, by i tam zaśpiewać i

zatańczyć. Często trafiamy też
1 do rodzinnych gmin pracowni-
’ ków „Igloopolu”, a i członków
’

naszego zespołu, bowiem pew­
na grupa tancerzy i muzyków

■to pracownicy kombinatu dę-
! bickiego. I ku naszemu za­

dowoleniu w miejscach tych
bardzo podobamy się.

, Natomiast nie podobali się
i „Igloopolanie” na tarnowskim
. festiwalu zespołów folklory-
, stycznych „Pawie Pióro”. Kil-
. kakrotnie biorąc w nim udział
, byli zawsze na pozycji spalo-
. nej. Choć publiczność rzęsiście
. biła brawo, to w opinii jury
i ciągle czegoś brakowało dę-
. bickim artystom. Raz twier-
, dzili oni, iż nie jest to zespół
• stylizowany, innym zaś razem,
. iż nie prezentuje piosenek
t ziem południowych. A pytam

się: czy Suita Krakowska to
. folklor ziem północnych? Dzi-
. wl mnie, że jury wielkiej ran-

, gi festiwali międzynarodowych
, jest zazwyczaj innego zdania,

ale widać tarnowska komisja
bywa „ostrzejsza”. A może to

po prostu stare animozje, że
dawno temu wspaniali tance­
rze ze „Swierczkowiaków” o-

puścili ten zespół, który dziś
znaczy niewiele. Ale to tak na

marginesie, bowiem uważam,
iż najlepsze świadectwo
„Igloopolanom” wystawia tar­
nowska publiczność, klaszcząc
w dłonie i wiwatując na ich
cześć.

Marzeniem Janusza Ożoga
jest pokazanie się w telewizji,
na którymś z naszych festiwali,
bowiem — jak twierdzi szef
artystyczny „Igloopolan” —

wypadałoby nareszcie zapre­
zentować się polskiej widowni.
Myślą także o udziale w „Je­
sieni Tatrzańskiej”. Przygoto­
wali z tej okazji „Suitę tań­
ców nowosądeckich”. Zaś w

samym Krakowie zobaczymy
ich już niedługo. Uświetnią te­
goroczne dożynki, które w tym
roku odbędą się w Niepoło­
micach.

„Igloopolanie”, z którymi
rozmawiałam w Dębicy,
twierdzą, iż mieszkańcy tego
miasta podobno mają już ich
przesyt. Wracając do Krako-’
wa zapytałam w okienku in­
formacji PKP, kiedy ostatnio
oglądał koncert tego zespołu.
W zamian usłyszałam pytanie:
„A czy pani może pomogłaby
mi załatwić bilety na ich wy­
stępy, bowiem już kilka razy
stałem w długim ogonku i jak
na razie to ich znam tylko z

opowiadań i z kolorowych a-

fiszów, gdyż zawsze karty
wstępu inni sprzątają mi
sprzed nosa”. Myślę, że i to też
o czymś świadczy.

• Póki co życzymy sympatycz­
nemu i utalentowanemu zespo­
łowi wielu jeszcze udanych
koncertów i popularności w

kraju, bo światowych splendo­
rów już im nie trzeba. A na

dyplomy i laury międzynaro­
dowych festiwali brakuje też

miejsca w gablotach Domu
Kultury i Nauki „Mors” w

Dębicy.

IZABELA PIECZARA

Ukryty port
Puerto Esconaido, maleńki

port-kryjówka w jednej z

tak licznych zatok północnego
wybrzeża Kuby, przyciąga tu­
rystów dzikim pięknem i za­
gadkową przeszłością. Kto i

jak odkrył to miejsce chyba na

zawsze pozostanie tajemnicą.
Krążą nie sprawdzone wieści o

pirackim statku, który podpły­
nął do najeżonego rajami
brzegu, uciekając przed burzą,
a może przed pościgiem. Jeśli
tak było, piracki herszt doko­
nał wprost sensacyjnego od­
krycia. Oto groźna góra wi­
doczna od strony morza jako
twór całkowicie jednolity, z
bliska ulega podziałowi na

dwie mniejsze góry, spomię­
dzy których wypływa rzeka
tak szeroka i głęboka, że sta­
tek bez trudu może tu wpły­
nąć. Bezpieczna, zamaskowana
przystań to w świecie piratów
czy korsarzy skarb bezcenny i
dobrze strzeżony. Do dzisiaj
przetrwały opowieści o ku­
frach wypełnionych zrabowa­
nymi kosztownościami, któ­
re czekają gdzieś — ach, żeby
wiedzieć gdzie! — na śmiałe­
go odkrywcę. Spoglądając na

miniaturową przystań w

ujściu rzeki, trudno oprzeć się
myśli, iż musiała być chętnie
odwiedzana przez kontraban-
dzistów. Fakt, że okolica obfi­
tuje w jaskinie i nadmorskie
groty, gdzie łatwo ukryć to­
war (a w razie potrzeby siebie)
czyni to przypuszczenie jeszcze
bardziej prawdopodobnym. Jak
było w rzeczywistości nie
wiadomo, ale w 1895 roku
wzniesiono tu hiszpański fort,
który miał sprawować pieczę
nad tym odcinkiem wybrzeża.
A zatem musiało być niespo­
kojnie!

W latach 70. Ukryty
Port został „odkryty” ponow­
nie, tym razem dla turystyki.
Wówczas w ramach Planu Za­
gospodarowania Północnego
Wybrzeża zbudowano tu bazę
campingową. Odkrycie pociąg­
nęło za sobą nieuniknione
zmiany. Ingerencja człowieka
we wszechwładne rządy przy­
rody przyniosła seryjne domki-
-budki, podesty do tańca, be­
ton i asfalt.Na szczęście te „cu­
da cywilizacji” na tyle wto­
piły się w krajobraz, że ro­
mantyczny podróżny obdarzo­
ny odrobiną dobrej woli ma

wrażenie, że choć z dumnego
fortu pozostał stos kamieni, a

piraci są tylko na obrazkach
w recepcji, tak naprawdę w

Puerto Escondido niewiele się
zmieniło. Ukryty Port leży w

zatoczce bliźniaczo podobnej
do tysięcy innych: rozległej,
tworzącej płytki łuk „flanko­
wany" od strony lądu pasmem
zielonych wzgórz. Na końcach
łuku góry, dotąd nieśmiało po­
zostające w tyle, schodzą ku
morzu decydując się despera­
cko na spotkanie z wodnym
żywiołem. Właśnie tutaj w ca­
łej okazałości zobaczyłam wy­

brzeże rafowe zwane z indiań­
ska „seboruko" czyli kolorowy
kamień i... przeżyłam ogromne
rozczarowanie. Moje naiwne

wyobrażenia o rafie jako wiel­
kim czerwonym koralu czy
białej zastygłej pianie okaza­
ły się dalekie od rzeczywisto­
ści. Martwy wapień koralowy,
brudnoszary, płasko rozlany
jak beton, tworzy nierówną,
pełną dziur podłogę. Chodzenie
po niej jest dość karkołomnym
przedsięwzięciem, zwłaszcza
wieczorem, ale warto zaryzy­
kować nocny spacer aby obej­
rzeć polowanie na kraby.

— Dawniej — mówi Pablo,
ratownik i nurek w jednej oso­
bie — kraby należały do naj­
liczniejszych mieszkańców
tych skał. Ale amatorów krą-
biego mięsa wciąż przybywa
tak, że wkrótce więcej będzie
myśliwych niż „zwierzyny”.

Idziemy na łowy uzbrojeni
w kije i latarki, z parcianymi
workami przewieszonymi przez
ramię. Są trzy sposoby łapa­
nia krabów. Najprostsza to

chwytanie ich gołymi rękoma.
Druga polega na, ogłuszeniu
kraba kijem i jak najszybszym
wrzuceniu go do worka. Trze­
cia to łapanie na „przynętę".
Podsuwa się ofierze koniec
kija, a gdy go chwyci, błyska­
wiczny podrzut, strząśnięcie i
krab ląduje na dnie torby. Te,
które złapaliśmy to „jaibas” o

kremowych pancerzach z czer-

wono-brunatnym rysunkiem.
— Ani jednego „cangrejo mo­
ro", mruczy niezadowolony
Pablo. Nie, jest jeden na sa­
mym dnie. Ma charaktery­
styczny całkiem czerwony pan­
cerz i jest sporo większy od
jaiby. Popularna piosenka
przestrzega: „z cangrejo moro

pożytku żadnego, kości, kości
więcej niczego", ale Pablo
znawca „mariscos” zaklina się,
że w życiu tak wierutnego
kłamstwa nie słyszał. — To
przysmak, wierz mi na słowo.

Wierzę, cóż mi pozostaje,
choć wołałabym to sprawdzić
sama.

Następnego dnia płyniemy
w górę rzeki. Tuż za ujściem
tworzy ona wspaniały przełom:
szerokie zakole zielonkawej
wody wśród wapiennych skał,
nad którymi krążą stada sę­
pów o czerwonych, pomarsz­
czonych szyjach. Mam przez
chwilę wrażenie, że znalazłam
się w przedsionku Wielkiego
Kanionu. Mijamy kutry, które
wyruszą wieczorem na połów
rekinów. Jeszcze trochę i
wpływamy w strefę bagienną,
gdzie oglądam „manglares",
drzewa namorzynowe rosnące
w wodzie. Ich obnażone ko­
rzenie i badylowate, bezlistne
o tej porze ramiona bronią za­
zdrośnie dostępu do brzegów.

— Chcesz zobaczyć wioskę?
— pyta Pablo. Okazuje się, że
nosi ona miano Ukrytego Por­

tu, podobnie jak baza campin­
gowa, rzeka i przystań. Dzie­
sięć minut drogi wąską ścież­
ką i jesteśmy na miejscu. Wio­
ska wygląda niczym z ubie­
głego stulecia. Drewniane dom-
ki kryte palmową strzechą,
budowane na wzór indiańskich
„bohios”; drób pałętający się
pod nogami, kozy, jakiś wy­
chudzony pies

" i jaskrawo
kwitnąca poinsecja, która u

nas troskliwie hodowana w

szklarniach, tu osiąga rozmia­
ry dużego krzewu. Jest czwar­
ta po południu. Chłopi siedzą
przed domami, odpoczywając,
paląc cygara. Siedzą nas u-

waźnę spojrzenia. Pierwsze jak
zwykle przełamują nieśmiałość
dzieci, prosząc o „chicle” (gu­
mę do żucia) i „foto". Gdy wy­
ciągam aparat guajiros (wie-
śniacy) ożywiają się. Każdy
chce być uwieczniony na zdję­
ciu. Zostaję zaproszona do jed­
nego z domów. Dwa najważ­
niejsze sprzęty to telewizor i
lodówka, oprócz tego trochę
mebli, regał zastawiony plasti­
kowymi „cudeńkami", jarze­
niówka pod sufitem. Gospo­
darz pokazuje z dumą stojące­
go za domem „polaąuito”, pol­
skiego małego fiata, który przy
walącej ■się chacie wygląda
dość niezwykle.

— Mój własny — mówi —

mój i syna. — A gdzie syn?
pytam. Właśnie idzie. Rzeczy­
wiście przez wieś sunie mło­
dzian, słomkowe sombrero, but
na obcasie, a w ręku „graba-
dora”, magnetofon firmy „So­
ny" — oznaka bogactwa wi­
doczna i słyszalna z daleka.
Moda na grabadory opanowa­
ła Kubę. Chłopcy i dziewczęta
dźwigają grające pudła na pla­
żę, wożą autobusem, zabierają
na spacery. Pablo nie podzie­
la entuzjazmu wielu Kubań-
czyków dla głośnej muzyki. —

Guuajiro, mówi o nadcho­
dzącym, a w ustach rodowite­
go hawańczyka słowo to na­
biera odcienia pogardliwego.
Nowo przybyły, Pepe, wita się
z nami, chwilę rozmawiamy.
— Idź Pepe, pokaź pani okoli­
cę — mówi ojciec. Wspinamy
się na pobliskie wzgórze, a

Steeuie Wonder wydatnie nam

w tej wspinaczce pomaga. Ze
szczytu mamy widok na oko­
liczne wzniesienia poprzecina­
ne dolinkami, na gaje palmo­
we, na stada bydła rasy cebu.
W oddali niebieszczy się łań­
cuch górski i połyskuje tafla
jeziora. Krajobraz przywodzi
na myśl Kenię. Nagle, nie, to
nie złudzenie, dostrzegam coś
dziwnie znajomego. Na jednym
z pagórków, oświetlona zacho­
dzącym słońcem, krowa holen-
derka pasie się spokojnie pod
palmą — jeszcze jedno z nie­
oczekiwanych egzotyczno-swoj-
skich zestawień!

KATARZYNA
KOZUBSKA

P
ozyskanie sprzymierzeńca w każdym działaniu zaw­
sze cieszy a nadto sprawia satysfakcję bo potwierdza
prezentowane racje. „Gazeta Krakowska” 22 stycznia
bieżącego roku opublikowała mój felieton pod nieprzy- 1
padkowo wybranym tytułem „Trzy szczęki wampira
i cztery misie z gwizdkiem”. Starałem się przedstawić

w nim niektóre argumenty przemawiające za bardziej roz­
ważnym i umiarkowanym stosowaniem prawa karnego, a

także szukaniem innych a nie tylko represyjnych sposobów
pomniejszania przestępczości i tego wszystkiego co modne,
acz wybiórczo określane mianem patologii społecznej.

Fragment wspomnianego felietonu poświęcony był stoso­
waniu przepisu artykułu 13 ustawy o prawie prasowym.
Przypomnij my, że przepis ten dopuszcza ujawnianie w środ­
kach masowego przekazu, a więc w prasie, radiu i telewizji, za

zgodą sądu lub prokuratora, nazwisk ludzi, przeciwko którym
toczy się dopiero postępowanie karne. Dotyczy to więc okresu
nawet wczesnego śledztwa lub dochodzenia, z których to

czynności niekoniecznie wyniknąć musi wyrok skazujący.
Wzywałem do wstrzemięźliwości w stosowaniu tego przepisu
i używaniu go w wyjątkowych 1 absolutnie uzasadnionych
przypadkach. Argumentacja jest tu klarowna. Wspomniany
przepis nie tylko kłóci się z fundamentalną zasadą prawa
karnego — zasada domniemania niewinności, aż do czasu

prawomocnego skazania człowieka, lec7 stanowi też o na­
ruszaniu pewnych podstawowych praw ludzkich, prawa czci
1 godności osobistej. Publikacja nazwiska jest ponadto karą
także dla osób bliskich człowiekowi, o którym ujawnia się
dane osób absolutnie niewinnych przestępczemu czynowi. Je­
śli zatem odpowiedzialność za słowo pisane czy też mówio­
ne winno być podstawowym kanonem zawodu dziennikar­
skiego, to w tym zakresie rozwaga i ostrożność musi być
zwielokrotniona. Zresztą wymaga tego wyraźnie cytowany
przepis ustawy prasowej, dozwalający publikacje nazwisk
jedynie zc względu na ważny, podkreślam ważny, interes spo­
łeczny. Można mieć nadzieje, że postęp stabilizacji społecznej
i ograniczenie zjawisk przestępczych zrewaloryzuje pojęcie
ważnego interesu społecznego.

I oto temat poruszony w „Gazecie Krakowskiej” został pod­
jęty i poparty w Tygodniku Powszechnym. Myślę o publikacji
pomieszczonej w numerze z 13 lipca bieżącego roku — „Sę­
dziowie z własnego nadania” pióra pana Macieja Kozłowskie­
go. Więc najpierw cieszę się z tej publikacji głównie, że cho­
dzi o rzecz z ludzkiego punktu widzenia ważną, ale także
z racji potwierdzenia i powtórzenia części mojej argumen­
tacji. Wspomniana publikacja składa się tematycznie jakby

z dwóch części. Pierwsza dotyczy właśnie ujawniania nazwisk
domniemanych jeszcze sprawców przestępstwa. Niektóre
sformułowania są ostre i szczypiące, co wynika zarówno z

temperamentu piszącego, jak i pozycji z której się pióra uży­
wa. Ostrość 1 uszczypliwość sformułowań może drażnić, ale
nie niweczy waloru prawdy, tej bądź co bądź obiektywnej
wartości. Może tylko jedno. Przykład 7 uniewinnioną lekar­
ką warszawskiego pogotowia ratunkowego, która wcześniej
przez publiczne ujawnienie nazwiska została wraz 7 rodziną
postawiona karygodnie, bo w sposób niezasłużony pod prę­
gierzem opinii, jest już jakby nazbyt wyświechtany przez

Okolice ludzi

Nazwiska - podatki - sprzymierzeńcy
wielokrotność cytowania Mało kto wie, że na gruncie kra­
kowskim przed kilkoma laty miał miejsce przypadek, w którym
człowiek podejrzany, a następnie oskarżony o popełnienie
morderstwa na osobie taksówkarza, wyszedł ostatecznie unie­
winniony po 7 latach aresztu, który w tym przypadku jedy­
nie ironicznie nazwać można „tymczasowym”. Niestety lek­
tura drugiej części „Sędziów r własnego nadania” jakby
rozczarowuje. Okazuje się bowiem, że głównym celem ataku
jest ujawnianie osób, wobec których toczy się postępowanie
karno-skarbowe związane z domniemanymi nadużyciami po­
datkowymi. Z niektórymi argumentami użytymi w publikacji
można się zgodzić, z innymi nie, ale o tym nieco później
i bardziej dokładnie. Już jednak w tym miejscu muszę pod­
kreślić, że przedmiotem ochrony są dla mnie cześć i honor
wszystkich ludzi, a nie wyłącznie domniemanych przestępców
podatkowych.

Podkreśla pan Kozłowski „Nie obciąłbym tu być posą­
dzony o nawoływanie do niepłacenia podatków. Wręcz prze­
ciwnie. Choć mając na uwadze dobro skarbu państwa, bar­
dziej interesowałbym się tymi akurat przedsiębiorstwami.

które nie tylko podatków nie płacą, ale nadto otrzymują do­
tacje (z tego skarbu państwa) np. Huta Katowice ostatnio
9 miliardów złotych..." Przy tym argumencie wszystko się
rozmywa i wychodzi jakby inny niż można było przypuszczać
cel publikacji. Wypada przeto zauważyć, że po pierwsze z ty­
mi dotacjami to jest tak, że ich wysokość zależy od tego, jak

1 kto liczy, a także z jakiej pozycji. Po drugie co by nie po­
wiedzieć, wspomniana huta, choć jaka jest każdy widzi, to
realnie istnieje i stanowi cząstkę polskiej rzeczywistości. Po
trzecie, a w końcu trzeba 1 to powiedzieć, nie jest ona ani
jedynym, ani najwyżej dotowanym zakładem pracy w Polsce,

ani nawet w województwie katowickim. Zaskoczenie? Być
może, ale prawda. Otóż w ubiegłym roku, wyższą niż Huta
Katowice dotacje otrzymały Wojewódzkie Zakłady Przemy­
słu Mięsnego w Katowicach, bo ca. 9 miliardów 700 milio­
nów złotych. Tego przykładu jakoś się nie przytacza, bo li­
kwidacja tej dotacji to znaczna, a nie 8-proc. podwyżka cen

mięsa i wędlin. Nawoływanie do podwyżki cen nie przyczy­
nia żadnemu autorowi społecznego poklasku. Wróćmy jed­
nak do sprawy podatków, nie tylko dlatego, że jak sądzę jest
to temat o wielkiej doniosłości społecznej, lecz głównie dja-
tego, że niemało tu mitów 1 realnych spraw do poprawienia.
Podatki nie są sprawą wyłącznie Polski i Polaków, to pro­
blem światowy. Płacenie podatków nie jest nikomu miłe.
W wielu krajach nieomal do dobrego tonu należą drobne,
nazwijmy to niedokładności w płaceniu podatków, oczywiście
na korzyść płacącego. Troszkę oszukać fiskusa to nie tylko
więcej pieniędzy w kieszeni, ale i swoista satysfakcja. Szwed.
Belg czy Anglik są doskonale biegli w liczeniu tego, ile i za

co muszą w formie podatku zapłacić. Nasza pozycja jest od­
mienna. Przez prawię czterdzieści lat byliśmy skutecznie

odzwyczajani od płacenia podatków. Być może jakiś bez­
pośredni pracodawca odprowadzał pośredniemu pracodawcy,
a więc państwu, ale na dobrą sprawę odbywało się to niejako
poza naszą świadomością. Tymczasem nagle podatki zaczęły
nas w wielu dziedzinach życia w sposób nader bolesny do­
tykać. Najpierw trzeba powiedzieć, że w gruncie rzeczy istot­
ne jest nie to, ile podatków płacimy i w jakiej wysokości,
stokroć ważniejsze jest to, ile nam po zapłaceniu podatków
zostaje. Ta niezwykle prosta i zdawałoby się naturalna

maksyma zawiera w sobie główny i jedyny wyznacznik do­
brej lub złej polityki podatkowej każdego państwa. Funkcją
bowiem podatków jest stymulowanie, pobudzanie rozwoju
gospodarki. Zarówno zbyt liberalny i przeciekliwy system,
jak i zwłaszcza duszący i odbierający cały owoc pracy i ini­
cjatywy haracz podatkowy, jednakowo hamują rozwój gospo­
darki. Rzecz nie jest prosta i w stanowieniu przepisów, i w

ich realizowaniu. Potrzebny jest doświadczony, rozumny i od­
ważny aparat wykonawczy urzędów skarbowych, pieszczotli­
wie nieomal nazywanych wspólnikami. Niestety nie mamy
ant dostatecznie dobrego aparatu skarbowego, ani doskona­
łych przepisów. O tym, że nie ma dobrego aparatu podatko­
wego świadczy bardzo znaczny odsetek uchylanych przez
Naczelny Sąd Administracyjny decyzji podatkowych. Ta bar­
dzo duża ilość wadliwych decyzji pochodzi już od drugiej —

bądź co bądź wojewódzkiej instancji. Nie mamy też — i tu się
absolutnie z panem Kozłowskim zgadzam — spójnego systemu
przepisów finansowych i podatkowych. Nie tylko zresztą brak
spójności Jest ich główną wadą. Przepisy te winny być sta­
bilne i proste. Takie, do których można i trzeba się przy­
zwyczaić i takie jeszcze, które rozumie przeciętny obywatel,
bo do niego są adresowane. Mnogość i zmienność, a także
wyjątkowa złożoność i chimeryzm językowy tych przepisów
to pułapki, w które wpadł już niejeden uczciwy i kierujący
się dobrą wolą człowiek. Każdy,ma prawo wiedzieć i obliczyć
sobie w sposób niezawodnie niezmienny ile zarobi i ile za­
płaci. I to jest właśnie to. o co chodzi. Przyznam szczerze, że

mniej byłoby wówczas afer podatkowych, a ich sprawcy bu­
dziliby mniejsze współczucie. Za to więcej byłoby inicja­
tywy w gospodarce, więcej przedsiębiorstw dochodowycn,
a mniej dotowanych. Myślę, że w tych rozważaniach, bez
żadnych podtekstów 1 celów pośrednich, o to idzie naprawdę.
Myślę także, że w tak wyrażonym postulacie znajdę sprzy­
mierzeńców.

JANUSZ TRZEŚNIOWSKI
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kuje kompletne bzdury szka­
lujące nasze stosunki.

Odnośnie tej ostatniej spra­
wy, rzecznik zaproponował
dziennikarzom, aby obejrzeli
zapis utrwalonego na taśmie
magnetowidowej przesłucha­
nia M. Mireckiego. Pod­
czas czynności śledczych —

stwierdzono w komentarzu
opisującym prezentowany

ZT funkcjonariusze
błuzby Bezpieczeństwa MSW
uzyskali sprawdzone następ­
nie informacje, że stu­
dent psychologii UW Michał
Mirecki od szeregu lat aktyw­
nie uczestniczy w działalności
nielegalnej organizacji pn.
„Grupy Specjalne RKW „Soli­
darni”. Podjął on przygotowa­
nia do emisji nielegalnej audv-
cji tzw. Radia „S” przed X

Zjazdem PZPR, której treść
godziła w podstawowe intere­
sy polityczne naszego kraju.
18 czerwca br. M. Mirecki zo­
stał zatrzymany w celu prze­
prowadzenia z nim rozmowy
wyjaśniająco - ostrzegawczej.
Złożył wówczas obszerne i

wyczerpujące wyjaśnienia do­
tyczące działalności w niele­
galnych strukturach, ą także
wydał ukryte w mieszkaniu
wynajmowanym w Warszawie
przy ul. Gorczewskiej: nadaj­
nik radiowy wraz z oprzyrzą­
dowaniem, podzespoły elek­
troniczne produkcji zachodniej
służące do konstruowania ko­
lejnych nadajników, urządze­
nia do podsłuchu rozmów te­
lefonicznych, nielegalne wy­
dawnictwa, ok. 4 tys. znacz­
ków z napisem „Solidarność”.

Przekazał również szczegóło­
we informacje dotyczące kie­
rownictwa i struktury niele­
galnej organizacji, w której
działa. Na telewizyjnym mo­
nitorze można było w tym
momencie zobaczyć i usłyszeć
jak M. Mirecki w spokojny
sposób opisuje przeznaczenie
znalezionych w jego mieszka­
niu przedmiotów. Opisywał
jak sam kolportował i rozrzu­
cał gotowe już antypaństwowe
ulotki. Odpowiadał na liczne
pytania oficera śledczego.

Po skończonej emisji J. Ur­
ban zapytał zachodnich dzien­
nikarzy: czy odnieśliście panie
i panowie wrażenie, że widzie­
liście człowieka porwanego,
rozmawiającego z kidnape-
rem? Czy odnieśliście wraże­
nie. te ten człowiek był po
torturach?

M. Mirecki — stwierdził u-

czestniczący w konferencji
przedstawiciel Biura Śledcze­
go MSW — nie został, jak to
donosiła BBC 1 inne rozgło­
śnie zachodnie, aresztowany,
lecz tylko zatrzymany. Zwol­
niono go kierując się prze­
słankami humanitarnymi
przez wzgląd na jego sytuację
życiową oraz stan zdrowia żo­
ny będącej wówczas w za­
awansowanej ciąży. Nie wy­
jawił on w całości swojej nie­
legalnej działalności, co po­
twierdzają dokonane w śledz­
twie ustalenia. Trudno więc
przewidzieć jak oceni takie
postępowanie prokurator sto­
sując ustawę z 17 lipca br.

J. Urban poinformował na­
stępnie o zakończeniu śledz­
twa w sprawie Francuza Fre-
derięue Castainga. Zarzucono

mu — przypomniał — prze­
myt nielegalnych wydaw­
nictw, nie posiadał on też wy­
maganej wizy wjazdowej do
Polski. Po powrocie do Fran­
cji oskarżył on później polskie
organa ścigania o to, że po
zwolnieniu porwały go i żyw­
cem przypalały. Zarzuty te nie
znalazły jednak potwierdzenia
podczas długotrwałego śledz­
twa i zostało ono umorzone.

Rzecznik odwołał się do ob­
szernego uzasadnienia tej de­
cyzji, podając przykłady oczy­
wistych sprzeczności w wyja­
śnieniach, jakie składał F.
Castaing.

Serię pytań otworzył dzien­
nikarz BBC, który interesował
się stanem śledztwa prowadzo­
nego przeciwko Z. Bujakowi.
Nie mogę potwierdzić, odparł
J. Urban, że śledztwo to zbli­
ża się ku końcowi i nie mam

w tej sprawie nic więcej do
dodania. Radzę natomiast roz­
głośni BBC. aby swoje wiado­
mości, które uzyskuje ze źró­
deł niekiedy bardzo niemiaro-
do.jnych, sprawdzała przed ich
wykorzystaniem.

W odpowiedzi na inne py­
tania rzecznik prasowy rzą­
du stwierdził:

— Podpisanie w Wiedniu
porozumienia o spłacie dłu­
gów Polski przypadającej w

br. zostało przełożone z powo­
du urlopów . przedstawicieli
banków;

— Program kształcenia mło­
dzieży w szkołach będzie sto­
pniowo uzupełniany o elemen­
ty wiedzy o religiach. Można
się więc tylko dziwić, że nie­
którzy przedstawiciele Koś­

cioła ogłaszają sprzeciwy wo­
bec nauczania w szkołach o

historii 1 społecznym istnieniu
zjawiska religijności, przeciw
przedstawianiu dorobku wie­
dzy na ten temat;

— W efekcie przejściowych
trudności w eksporcie pol­
skiego mięsa na rynki zacho­
dnie, spowodowanym embar­
giem ną import z Polski i
większości innych krajów
socjalistycznych artykułów
rolno-spożywczych, Polska
zaoferowała partnerowi ra­
dzieckiemu, jednemu z naj­
większych Importerów woło­
winy, możliwość zakupu te­
go gatunku mięsa w naszym
kraju. Odnosząc się ze zrozu­
mieniem do naszej trudnej
sytuacji ZSRR zrezygnował z

części swoich tradycyjnych
zakupów wołowiny na ryn­
kach zachodnich i nabył w

Polsce po bieżących cenąch
rynku • zachodniego próbną
parfę 400. ton wołowiny z mo­
żliwością zwiększenia tego
importu;

— Nie zostały' jeszcze do­
kładnie oszacowane straty
spowodowane bojkotem przez
kraje EWG polskich towarów
spożywczych po awarii w ele­
ktrowni w Czarnobylu. Prze­
widujemy, iż wyniosą one od
35 do 50 min dolarów;

—- Do 16 sierpnia br. z a-

reąztów i zakładów karnych
zwolniono 70 osób, którym za­
rzucano przestępstwa prze­
ciwko państwu lub porządko­
wi publicznemu. Dotychczas
ujawniło się dobrowolnie 75
osób prowadzących taką dzia­
łalność.

Informacja o awariach nuklearnych
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

emisja substancji radioaktyw­
nych obejmująca terytorium
innych państw, awarie nu­
klearne we wszystkich urzą­
dzeniach atomowych, w tym
również o charakterze obron­
nym. Będzie ona obejmować
urządzenia atomowe na okrę­
tach nawodnych i podwod­
nych, źródła energii atomowej
w obiektach kosmicznych.

Zgodnie z postanowieniami
konwencji w sprawie operaty­
wnego informowania — po­
wiedział G. Gierasimow —

państwa zobowiązane są po­
wiadamiać o wszystkich a-

wariach nuklearnych, z wy­
jątkiem awarii broni nuklear­
nej 1 przy wybuchach nuklear­

nych, o których mocarstwa a-

tomowe mogą według włas­
nej woli informować inne
kraje (to znaczy w ostatnim
przypadku nie ustala się obo­
wiązku informowania). ZSRR
był ze swej strony gotów za­
akceptować obowiązek infor­
mowania również w przypad­
ku awarii z bronią nuklearną
i podczas eksplozji jądrowych.
Jednak przeciw temu wystą­
piły Stany Zjednoczone.

Rzecznik MSZ podkreślił,
że projekty konwencji będą
przedstawione na specjalnej
sesji konferencji generalnej
MAEA w sprawie bezpieczne­
go rozwoju energetyki atomo­
wej, w Wiedniu 24—26 sierp­
nia br.

Ci wspaniali
werończycy

(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1) Muzykalność zespołu z Ve-

W Krakowie od 23 sierpnia

XXIV Kongres Polskiego
Związku Esperanlyslów

(Inf. wł.) Jak poinformował
nas przewodniczący biura or­
ganizacyjnego Stanisław Świ­

stak tegoroczny kongres pol­
skich esperantystów odbędzie
się w dniach od 23 do 29 sier­
pnia. Przybędzie około 450 o-

sób x kraju i zagranicy. O-

prócz dyskusji nad językiem,
codziennie prowadzony będzie

błyskawiczny jego kurs. Pan
Teruo Matsumoto opowie o

współczesnej Japonii oraz za­
prezentuje film dokumentalny
1 fabularny. Odbędzie się rów­
nież konkurs krasomówczy.
Wystąpi zespół pieśni i tańca
ze szkoły podstawowej z Kro­
ścienka, a także krakowski
chór Camea. Dla uczestników
kongresu przygotowano wiele
atrakcyjnych wycieczek. Oczy­
wiście obowiązkowym języ­
kiem podczas obrad, występów
artystycznych i rozmów ku­
luarowych będzie esperanto.

Skąd wziął się ten język? W
1887 roku warszawski filolog

dr Ludwik Zamenhof opubli­
kował pod pseudonimem Dok­
tor Esperanto (doktor mający
nadzieję) opracowany przez
siebie projekt języka między­
narodowego. Był on prosty 1
logiczny, potrafił oddać wszy­
stkie myśli, więc przyjął się.
Dzisiaj w Polsce zrzeszonych
jest około 10 tys. esperanty­
stów, a prawie 80 tys. osób
posługuje się tym językiem. W
świecie wynalazek polskiego
filologa również cieszy się
wielką popularnością. Świato­
wa federacja z siedzibą w

Rotterdamie zrzesza 45 związ­
ków krajowych. Dwadzieścia

współpracuje z nią. W Paryżu
powstała konkurencyjna fede­
racja, także mająca duże
wpływy. Ostatnio esperanto
podbija Chiny. Po ostatnim
światowym kongresie, który
odbył się w Pekinie, 300 tys.

mieszkańców Państwa Środka
podjęło naukę tego języka.

(bb)

Krakoioa do Warszawy... Mogą
to uzupełnić informacją, że
gród podwawelski w osobach
swego mieszczaństwa na prze­
nosiny ■kapeli królewskiej na

północ odpowiedział zorgani­
zowaniem orkiestry „panów
radziec".

9 kompozytorów włoskich
zaprezentowali ich rodacy w

obfitym wyborze. Utworów
było (nie licząc bisów) ni
mniej, ni więcej tylko 19.
Zachwyciła nas Sinfcmia „La
Mantouana" Ludwika Viada-
ny, a już w drugim utworze
Rossiego „Sinfonia undecima
in eco” oczarowała nas prze-
cudownym dialogiem organów
(pozytywu?) i dwóch trąbek.
Odnaleźliśmy później tę „dia­
logową” postać muzyki w „roz­
mowie” organów z puzonem —

w utworze Fresco Baldiego pt.
„Ricercare”. Druga część to

przede wszystkim. 5 utworów
Jana' Gabrielliego (1577—1612).
Włosi grają bardzo melodyj­
nie, miękko. Zespół weroński
dopiero w bisach ostrzej za­
grał swoje „forte”.

rony, sprawność techniczna łą­
czą się w bardzo przemyślnym
porządku: owa biegłość pod­
porządkowana jest ideom u-

tworu, ideom muzycznym.
Większość tych dzieł nosi na­
zwę pieśni. I to juź wyznacza
niejako sposób traktowania in­
strumentu blaszanego. Pamię­
tam, jak przed laty jeden z

najlepszych polskich trębaczy
jazzowych chwalił swój instru­
ment: „Trąbka śpiewa jak
ptak!" Otóż włoscy ptakowie
podbili melomanów krakow­
skich, którym gorąco dzięko­
waliśmy za poniedziałkowy
wieczór.

OLGIERD JĘDRZEJCZAK

Dzisiaj, w środę, 20 sierpnia,
o godz. 19.30 w Muzeum His­
torycznym „Pałacu Pod Krzy-
sztofory" w sali Fontany wy­

stąpi „Trio polskie” — GRZE­
GORZ OLKIEWICZ (flet), AN­
DRZEJ BAUER (wiolonczela),
i WALDEMAR MALICKI (for­
tepian). W programie utwory
Hindemitha, Liszta, Debussy’e-
go, Francka, Webera.

Dziś rozpoczyna się

Coraz trudniej o losy
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

sprzedaży. Chociaż-, loteria powoli dobiega końca. Prze­
rzuca się więc losy z małych placówek, znajdujących się
na peryferiach i we wsiach.

Trwają też energiczne zabiegi o dodatkowe przydziały
losów w Ministerstwie Łączności, które zarządza ich dys­
trybucją, ale szanse są raczej mizerne, bowiem co naj­
mniej pół Polski woła o losy. Chwilowo też brakowało
wczoraj losów na krakowskiej Poczcie Głównej—ale jak
nas zapewniono (trzymamy za słowo!), w tym miejscu
będą one w sprzedaży (chociaż a przerwami) aż do ostat­
niego losu.

Wszystko jednak wskazuje na to, że do końca sierpnia
sprzedane zostaną w Krakowie i okolicy wszystkie losy.
Ostatni więc dzwonek by spróbować szczęścia, zwłaszcza,
iż do wylosowania w dalszym ciągu pozostaje główna na­
groda — domek jednorodzinny. Ponadto na szczęśliwców
czeka jeszcze kilka samochodów, japoński sprzęt rideo,
sporo wycieczek zagranicznych i trzytygodniowe dwuoso­
bowe wczasy w Ośrodku Międzynarodowej Organizacji
Dziennikarzy w Złotych Piaskach nad Morzem Czarnym.

A więc nie zwlekaj — jeszcze dzisiaj kup los, bo jutro
może już zabraknąć. A następna edycja „Błękitnej" do­
piero za rok. (Jb)

[|| Zarząd Rewaloryzacji Zespołów Zabytkowych
Krakowa

. ZATRUDNI ZARAZ: I

inspektorów nadzoru branży budowlanej
♦ inż. lub techn. budownictwa na stanowisko koszta- I

„ rysanta ds. weryfikacji
I <> kalkulatora z zakresu budownictwa
I O specjalistów do wydziału dokumentacji

u Zgłoszenia przyjmuje 1 Informacji udziela Wydział
III Służb Pracowniczych — Kraków, ul. Bracka 13, II
p[ piętro, p. 206, telefon 22-40-99 w. 234. K-6830 ||j

jinuiisiiiiiuitiiiiiuumsiiiiiimiinmimiiiimmiiiiiiuiiiHiiił
S Absolwenci szkoły podstawowej!
E KRAKOWSKA FABRYKA KABLI

S I MASZYN KABLOWYCH =

w
w Krakowie, ul. Wielicka 114

| posiada jeszcze wolne miejsca I

S w PRZYZAKŁADOWEJ SZKOLE ZAWODOWEJ 5
s s

S w zawodach: E
E A obróbka skrawaniem (tokarz, frezer, wytaczarz, £

szlifierz)
ślusarz
stolarz “

SA
= A
S A hydraulik S

A modelarz £
g A formierz

A odlewnik
£ Wpisy przyjmuje i informacji udziela Ośrodek Szko- s
“ lenia Zawodowego „Kabla", teł. 55-00-11 lub 55-31-00, -

£ wewn. 10-65.
•»,

S Nauka zawodu odbywać się będzie w warsztatach “

£ szkoleniowych „Kabla”, a nauka teoretyczna w Zespo- £
- le Szkół Elektrycznych, ul. Kamieńskiego 49. i
S K-6370 Ssr

I DYREKCJA HODOWLI BURAKA PASTEWNEGO A

V7 KRAKOWIE g

poszukuje kandydatów na stanowiska: W

głównego księgowego 5
Oddział Hodowli Buraka Pastewnego w Krako- g
wie, ul. Zbożowa 4 S

rewidenta Ś
w Dyrekcji Hodowli Buraka Pastewnego w Kra-
kowie, ul. Sw. Krzyża 17 g
Warunki pracy i płacy doomówienia w Dyrekcji 9

HBP w Krakowie, ul. Sw. Krzyża 17, pok. 14, tel. g
22-62-00, 22-63-42, 22-79-11. K-7083 g

Zakład Budowy Sieci Elektrycznych „ELBUD"
Kraków, ul. Płk. St. Dąbka 8

zatrudni natychmiast
A specjalistę do działu planowania: wymagane wy­

kształcenie wyższe lub średnie ekonomiczne i prak­
tyka

A referenta zaopatrzenia części zamiennych GTS —

wymagane wykształcenie średnie + praktyka
mechaników samochodowych s praktyką
mechaników maszyn budowlanych z praktyką
tokarzy z praktyką
kowala
blacharza samochodowego z praktyką
ślusarzy spawaczy elektrycznych z praktyką
lakiernika samochodowego z praktyką
diagnostyka samochodowego z praktyką
elektryka samochodowego z praktyką
operatorów koparek, dźwigów i ciągników, praca
w terenie
elektromonterów — praca w terenie
kierowców samochodowych z I 1 II kat. prawa Jaz­
dy — praca w terenie

▲▲▲▲AAAAAA
▲▲
▲▲ geodetów 1 praktyką — praca w terenie

referenta ds. rozliczania paliw — wykształcenie
Brednie
kler. Działu Księgowości — wykształcenie wyższe
lub średnia « praktyką
samodzielnego księgowego — wykształcenie śred­
nio

Informacji udziela 1 zgłoszenia przyjmuje Dzi®ł
Kadr 1 Szkolenia Zawodowego Kraków, ul. Płk. St.
Dąbka 8, telefon 55-05-22, wew. 318 lub 218.

K-5ff82

▲
▲

JWate*" Spółka ■ o.o.

w Gdańsku

(jednostka gospodarki uspołecznionej)

ZATRUDNI
w Oddziale Spółki w Krakowie

— s-cę dyrektora
— gŁ księgowego x

oraz innych pracowników-współpracówników, dorad­
ców działalności gospodarczej itp.

Ofęrty kierować: skrytka pocztowa 524, 80-958
Gdańsk—50. K-5666

KRAKOWSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO
BUDOWNICTWA PRZEMYSŁOWEGO

JKRAKBUD"
w Krakowie

ZATRUDNI natychmiast
na bardzo korzystnych warunkach

♦ murarzy-tynkarzy
♦ cieśli
♦ blacharzy-dekarzy♦ posadzkarzy-fliziarzy
♦_
♦ zbrojarzy♦ ślusarzy

:
operatorów sprzętu ciężkiego
kierowców

Zainteresowanym pracą oferuje się korzystne wy­
nagrodzenie (akord), bezpłatne zakwaterowanie w ho­
telach pracowniczych, wczasy 1 kolonie w ośrodkach
nad morzem, jeziorami i w górach oraz w ramach
wymiany poza granicami kraju.

Pracownikom przysługują uprawnienia 1 tytułu
„Karty Budowlanych”

Przedsiębiorstwo posiada własną Spółdzielnię Mie­
szkaniową, w której istnieje możliwość szybkiego
otrzymania własnego mieszkania — po przepracowa­
niu w Przedsiębiorstwie 5 lat.

Przy KPBP „Krakbud” istnieje Zespół Szkół Budo­
wlanych gdzie można uzyskać tytuł robotnika wykwa­
lifikowanego oraz kontynuować naukę w Średnim
Studium Budowlanym.

Zgłoszenia przyjmuje i informacji udziela Dział Za­
trudnienia i Szkolenia KPBP „Krakbud” w Krakowie,
ul. Dzierżyńskiego 112, pokój 106, tel. 37-52-48 lub
37-55-55, wewn. 215.

spawaczy

K-6274

SPECJALISTYCZNA
LEKARSKO-DENTYSTYCZNA

Spółdzielnia Pracy w Krakowie, uL Reja 11/6

zatrudni
— w Przychodniach Spółdzielni w Krakowie, My­

ślenicach w godzinach przed 1 popołudniowych
w niepełnym wymiarze godzin

LEKARZY
w następujących specjalnościach:

— dermatolog
— laryngolog
— okulista
— chirurg
— foniatra
— alergolog
— internista zajmujący się zielarstwem
— stomatolog

Spółdzielnia reflektuje również na lekarzy przeby­
wających na emeryturach i rentach. K-6349

ES

Państwowy Ośrodek Maszynowy w Dębicy
zatrudni zaraz na korzystnych warunkach

płacowych

specjalistę ds. ekonomicznych
Wymagane wykształcenie

— wyższe, istnieje możliwość zatrudnienia absolwen­
ta

— średnio i praktyka na stanowisku samodzielnym
Bliższych informacji udziela dział Służb Pracowni­

czych, telefon 36-41 lub 25-22. K-6004
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ZATRUDNI natychmiast

♦ PALACZY KOTŁÓW WYSOKOPRĘŻNYCH
♦ Ślusarzy
♦ MECHANIKÓW SAMOCHODOWYCH
♦ KIEROWCÓW
♦ SPRZĄTACZKI
♦ GŁÓWNEGO ENERGETYKA
♦ INŻYNIERA LUB TECHNIKA CIEPŁOWNICTWA
♦ INŻYNIERÓW I TECHNIKÓW CERAMIKÓW I

MECHANIKÓW

Przedsiębiorstwo zapewnia wysokie wynagrodzenia,
świadczenia i „Karty Pracownika Budownictwa”.

Informacji udziela i zgłoszenia przyjmuje Dział
Służby Pracowniczej ZCB Zesławice Kraków—Nowa
Huta, ul. G. Morcinka 8, teł. 44-31-66.

sopocki
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

Prix” festiwalu. Każdy wyko­
nawca zaśpiewa dwie piosen­
ki, przy czym, w odróżnieniu
od lat ubiegłych, wyłączone
zostały utwory powszechnie
znane. Jury oceni wartość
artystyczną, atrakcyjność pio­
senek, interpretację i przyzna
„Bursztynową płytę” oraz dru­
gą i trzecią nagrodę.

W konkursie o nagrodę
„Bursztynowego słowika” każ­
dy piosenkarz wykona po jed­
nej piosence polskiego kom­
pozytora. „Dzień polski" nie
będzie oceniany przez między­
narodowe jury, ale przez pu­
bliczność za pośrednictwem
krajowych ośrodków telewi­
zyjnych. Nie mogą wystąpić
w nim polscy piosenkarze,
natomiast zagraniczni wyko­
nawcy nie mogą śpiewać w

ję-wku polskim.
Za najlepszą aranżację pols-

festiwal
kiej piosenki będzie przyzna­
ny „Kryształowy kamerton".
Swoją nagrodę przyznają ró­
wnież akredytowani na fes­
tiwalu dziennikarze.

Koncerty XXIII MFP trans­
mitowane będą „na żywo"
pfrzez radio i telewizję.

Dwa pierwsze dni — czyli
konkurs o „Grand Prfx" po­
prowadzą Grażyna Torbicka
oraz Tomasz Raczek. Gospo­
darzami „Dnia Polskiego" bę­
dą Bogumiła Wander i Marek
Jefremlenko.

Dyrektorem artystycznym
XXIII MFP jest «nany kom­
pozytor Wojciech Trzciński,
kierownikiem muzycznym A-
leksander Maliszewski, który
wraz z zespołem Alex Band
towarzyszy wszystkim wyko­
nawcom. Reżyserem całości,
podobnie jak w poprzednich
latach, jest Jerzy Gruza, a au­
torami scenografii — Teresa

Zygadlewicz 1 Jerzy Boduch.

Spór o fajkę
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)
jsgo ludzkie prawa, gdyby
został zmuszony przez pasa­
żera do wdychania dymu ty­
toniowego.

W tej sytuacji sąd — sta­
jąc po stronia pasażera —

skazał taksówkarza na 7 dni

aresztu. Ten oświadczył, te
karę odsiedzi, ale już pizze
odwołanie od wyroku przeka­
zując całą sprawę przed za­
chodnioeuropejski sąd do
przestrzegania praw człowie­
ka.

Na razie więc trzeba czekać,
jaki będzie dalszy ciąg spo­
ru.

Z dalekopisu

»

PIRPCh JfAFTOBUDOWA’ w Krakowie

Zarząd Sprzętu 1 Transportu

ZATRUDNI NATYCHMIAST
na toronle Krakowa, Chorzowa, Trzebinil, Kędzierzyna- 1

Koźla

♦ 'kierowców z prawem Jazdy kat. BC-f-E 1 BCDB
♦ operatorów koparek m do I kL uprawn. państwa-

'

wych 1
♦ operatorów dźwigów samochodowych H U i I |

uprawn. i
♦ mechaników remontowych sprzętu budowlanego

Zgłoszenia przyjmuje Dział Zatrudnienia Kraków-Bs- ,

towlce, tel. 11-9J-J1 wewn. 8 (dojazd autobusem 180 z |
dworca wschodniego do „Agromy”). K-5767 <

El

PRZEDSIĘBIORSTWO
BUDOWNICTWA PRZEMYSŁOWEGO

„BUDOSTAL-4"
w Dąbrowie Górniczej

zatrudni
— absolwentów Wydziału Budownictwa Lądowego

wyższych uczelni politechnicznych
Wynagrodzenie wg Zakładowego Systemu Wynagra­

dzania.

Informacji udziela Dział Zatrudnienia Płac 1 Szko­
lenia, tel. 64-25-80.

K-632

S
a

0

Sposćb
na kieszonkowe
WASZYNGTON (PAP). Pe­

wna 13-latka z Houston
uznała, że 5-dolarowe kie­
szonkowe, które otrzymywa­
ła od swych ociemniałych
dziadków za opiekę nad ni­
mi, nie stanowi właściwego
wynagrodzenia 1 postanowiła

sama wypłacać sobie pensję,
wykorzystując do tego celu
komputerową kartę kredyto­
wą staruszków.

Za pierwsze 10 dolarów na­
była odtwarzacz kasetowy,
ale później jej potrzeby ro­
słyzdnianadzieńiabyje
zaspokoić pobierała codzien­
nie z konta dziadków 600 do­
larów. Przyłapano ją dopie­
ro wówczas, gdy łączna kwo-
ta skradzionych pieniędzy
przekroczyła 25 000 dolarów.

KRADZIEŻE NA
„KOSMICZNYM

SZCZEBLU*'

(m) Dochodzenie prowa­
dzone w związku z kata­
strofą amerykańskiego stat­
ku kosmicznego Chąllenger
wykazało liczne wypadki
kradzieży przy budowie i
przygotowywaniu statków
tego typu do lotu.

Dziennik „New York Ti­
mes” pisze, że skradziono
m. In. srebrne uszczelniacze
silników na kwotę, mini­
mum, 100 tysięcy dolarów,
złoto, szacowane na 450 tys.
dolarów, które przeznaczone

było na wykonanie płytki
izolującej ciepło. Kradziono'
również drut miedziany, a-

lurńinium, narzędzia, meta­
le rzadkie, wykorzystywane
w trudno topliwych przy­
spieszaczach.

STO DNI
W KLATCE Z WĘZAMI

43-letol obywatel RFN,
Juergen Hergert pobił włas­
ny rekord przebywania w

klatce z jadowitymi węża­
mi 1 żmijami, wśród któ­
rych spędził sto dni.

W klatce, umieszczonej
na terenie zoo w Gulf
Breeze, na Florydzie, Her­
gert zamieszkał z 24 kobra­
mi, mambami i jadowitymi
żmijami.

Hergert mówi, że najtrud­
niejsze były

'

pierwsze 10
dni, gdyż węże walczyły
między sobą, w wyniku
czego groźna indyjska ko­
bra zabiła 3 żmije, a jedna
mamba zdechła. Przez

pierwszych ? dni Her­
gert nie zmrużył cka, a

później sypiał 2—3 godziny
w nocy.

AKADEMIA GÓRNICZO-HUTNICZA
lm. Stanisława Staszica w Krakowie

Zarząd Osiedla Studenckiego

zatrudni pilnie
♦ kierownika Działu Konserw.-Techn.
♦ zastępcę kierownika Działu Konscrw.-Techn.
♦ kierownika Działu Admln.-Gospodarczego
♦ zastępcę kierownika Działu Admln.-Gospodarczego
♦ kierownika Osiedla Studenckiego

WYMAGANE: wykształcenie wyższe i praktyka za­
wodowa.

Zapewnia się korzystne warunki wynagrodzenia.
Zgłoszenia przyjmuje Dział Spraw Osobowych AGH

im. St. Staszica w Krakowie, al. Mickiewicza 30, paw.
C-2, pokój 5, teł. 33-91-00. wewn. 33-36. K-6381

ESSSSE31

PKP
REJON PRZEWOZÓW KOLEJOWYCH w Krakowie,

uL Mogilska 1

przyjmie natychmiast
na bardzo korzystnych warunkach płacowych, praco­

wników na stanowiska!
— DYŻURNY RUCHU
— KONDUKTOR
— OPERATOR WAGONOWY
— KASJER BILETOWO-BAGAŻOWY
— ZWROTNICZY
— STRAŻNIK SOK
— MANEWROWY

ZAPEWNIA SIĘ:
— pełny zakres świadczeń przysługujących pracowni­

kom PKP
— bilety bezpłatne dla pracowników j członków ich

rodzin
— deputat węglowy
— umundurowanie służbowe lub ekwiwalent pieniężny
— bezpłatną opiekę lekarską
— pracownikom zamiejscowym zakwaterowanie w ho­

telach pracowniczych.
Bliższych Informacji o'warunkach pracy i' wynagro­

dzeniu udziela 1 zgłoszenia' przyjmuje RPK Kraków,
uL Mogilska 1, teł. 22-70-22 wewn. 55-27 oraz Wydział
Zatrudnienia, ul. Sebastiana 11, pokój nr 9. K-5353
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Koleżance

URSZULI KAŁDAN

Składamy wyrazy współ­
czucia
Matki
sklej

s powodu śmierci
Teofili Rożnlatow-

Współpracownicy
Urzędu Gminy

w Dębicy

W awitązku ■ tragiczną
śmiercią

mgr MARIANA

MACIUSZKA

Składamy Jego Rodzinie
wyrazy żalu l współczucia

Zarząd
1 pracownicy
Społecznego

Przedsiębiorstw*
Budowlanego

w Nowym Sączu

Inż. TADEUSZOWI

MALCOWI

Dyrektorowi Zakładu Ener­
getycznego w Tarnowie
składamy wyrazy głębokie­
go współczucia z powodu
śmierci Ojca

Organizacje
społeczno-polityczne

oraz Załoga
Zakładu

Energetycznego
w Tarnowie

Pracownikowi naszego za­
kładu

mgr Inł. EDWARDOWI

KULAKOWI

składamy wyrazy serdecz­
nego współczucia z powo­
du śmierci Matki

Zarząd
1 pracownicy
Spółdzielczego

Zakładu
Projektowania

i Usług
Inwestycyjnych
„Inwestprojekt”

w Nowym Sączu

PAWILON gastronomiczny nad
morzem, przy wejściu na plażę,
po aezonle zakład produkcji ta­
cek tekturowych (nie wymagane
uprawnienia), zezwolenie na do­
budowę części mleszkalno-socjal-
nej, około 240 m kw„ sprzedam.
76-153 Dairłówka, ul. J. Kon­
rada I, pizzeria „Afro”.

K-6341

WOLSZTYN k/Poznania — do-
mek 5-pokojowy, atrakcyjny, cał­
kowicie wolny, pilnie sprzedam.
Wolsztyn, tel. 83 -13, Szczecin, teł.
726-37.

DZIAŁKĘ 2.790 m», w Nowym Są-
czu-Blegonlce, ul. Węgierska, mo­
żliwość budowy, sprzedam. Wia­
domość: Warszawa, 4B-91-93 .
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Koledze

JANOWI CHOMIE

składamy wyrazy najgłęb­
szego współczucia z powo­
du śmierci Matki

Zarząd, POP
Związki Zawodowe

oraz koleżanki
i koledzy

i Wojewódzkiego
Związku

Spółdzielni
Mleczarskich
w Tarnowie
1 Okręgowej
Spółdzielni

Mleczarskiej
w Tarnowie

PRACA

PRACOWNIA cukiernicza przyjmie
cukiernika, warunki bardzo do­
bre — Marek Boroń, Kraków ul.
Na Kozłówce 24a, godz. 7—9.

g-29617

KUPNO

WYCIĄO narciarski, talerzowy
— kuplą. Listy 66990 Wrocław.
Prasa, Podwale 62.

DOMEK kempingowy w okolicy
Rożnowa, Gródka, może być do
remontu — kupię. Oferty 27404
„Prasa” Kraków, Wiślna 2.

DUŻĄ palmę daktylową — ku­
pię. Oferty 28321 „Prasa” Kraków,
Wiślna 2.

SPRZEDAŻ

SKODĘ B 100, w całości lub na

części, z nowym silnikiem oraz

karoserię 105 S, w bardzo do­
brym stanie — sprzedam. Józef
Kaczmarczyk, 34-625 Skrzydlna 84.

g-29206
DOGI niemieckie, rodowodowe
— sprzedam. Nowa Huta, os.

Kalinowe 13/99. g-29428
SAMOCHÓD Muscel M 461, sil­
nik zapasowy oraz inne drobne
części — sprzedam. Mieczysław
Gołąb, Nowe Brzesko, ul. Weso­
ła 32. g-28413
DOM drewniany 4 mX5 m, na­
dający się na domek na działce
— sprzedam. Tadeusz Kubuszek,
34-433 Dursztyn 25. \ A-130

PUSTAKI z gruzu ceglanego —

oferuje wytwórnia pustaków —

Ostrów 46, gmina Wierzchosławi­
ce. te-23132

LOKALE

MIESZKANIE własnościowe M-2,
w Dębicy, Sienkiewicza 6/51 —

sprzedam. P-162

RZESZÓW! Spółdzielcze, M-4 —

zamienię na podobne w Tarno­
wie. Oferty: 25780 „Prasa”, Tar­
nów, Krakowska U.

ZABRZE! M-2 spółdzielcze za­
mienię na Nowy Sącz,, Gorlice,

• Grybów. Wiadomość: Marian Iglel-
skl, Zabrze, ul. Matejki 15/2.

NIERUCHOMOŚCI

NOWY Sącz, dom superkomfor-
towy, działkę 9,5 a — sprzedam.
Oferty 27672 „Prasa” Kraków,
Wiślna 2.

TARNOW-KLIKOWA! Połowę do­
mu drewnianego (gaz, łazienka),
ogród — sprzedam. Tarnów, Knle-
wskiego 21, parter. T-25784

NOWY dom, zabudowania gospo­
darcze, 2 ha pola, w tym sad —

sp zedam. Wiadomość: Nowy Sącz,
Siemiradzkiego 13. D-21315

PRZETARGIBIURO GENERALNEGO REALIZATORA

budowy Centrum Ambulatoryjnego
Leczenia Dzieci im. Clementa J. Zabłockiego

przy Instytucie Pediatrii AM

zatrudni
na bardzo korzystnych warunkach

inspektora nadzoru

Wymagane wykształcenia wyższa i praktyka
dowlana oraz uprawnienia.

Pożądana znajomość języka angielskiego.
Zgłoszenia i szczegółowe Informacje: tel. 78-19-08,

78-22-00 w godz. 8—15, Wieliczka, ul. Krakowska 58.
K-7565

bu-
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LuBERTOWICZ Andrzej, Kra- £ “ £
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jazdy, wydane przez Wydział Ko­
munikacji Urzędu Dzielnicowego
Kraków-Krowodrza. g-27647
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KURSY
— kelnerów bufetowych
— kierowników zakładów

gastronomicznych
— kroju1szyciaI1nst.
— kosmetyczny dla po­

trzeb własnych
— rysunku odręcznego
— dekoratorów wnętrz 1

wystaw sklepowych

organizuje
KSP „OŚWIATA”
Oddział Kraków

Informacje i wpisy, ul.

Krowoderska 19, telefon
22-79-99. K-7338
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USŁUGI

ŻALUZJE aluminiowe — Jezier­
ski, tel. 22-58-43, »—10. g-30031

SPRZĄTANIE — Ostrowski, tel.
11-79-23. g-29712

KUCHNIE, narożniki, komplety
wypoczynkowe, meblośclanki —

poleca sklep meblowy, Wieliczka,
ul. Kochanowskiego 11, os. Le­
karka. g-23603

RÓŻNE

ZAKŁAD
DOSKONALENIA
ZAWODOWEGO

w Krakowie

organizuje kursy
— obsługi wózków aku­

mulatorowych
— obsługi dźwigów to­

warowo-osobowych
— obsługi autoklawów

Informacje i wpisy: Kra­
ków, ul. Dietla 38, tel.

66-10-88, w godz. 8—17.
K-7061

PRZESTAŃ chcieć — zacznlj
mleć! Przyjaciół, kandydatów do
ślubu poszukaj w Klubie „Po­
znajmy się”, Kielce 1, skr. 238.

TYSIĄCE ofert matrymonialnych.
Kontakty zagraniczne. 30-960 Kra­
ków, skrytka 902. A-89

KOMPUTEROWY system matry­
monialny RAZEM. Tysiące ofert.
Ośrodek Obliczeniowy 80-958
Gdańsk 20, skrytka 19j. K-9594

ZESPÓŁ zagra na weselach. Tel.
34-10-70. g-26982
BIOHOROSkOP zgodności partner­
skiej, biorytmy. Przysyłając dwie
daty urodzenia — błyskawicznie
otrzymasz kolorowy wydruk kom­
puterowy. „Blotest”, 78-600 Wałcz,
Skr. 91.

I

KURSY

dla pracowników
z zakładów pracy

— operatorów wózków
akumulatorowych i

spalinowych
— spawania specjalisty­

cznego
— spawania elektryczne­

go i gazowego
— palaczy c.o.
— obsługi suwnlo
— obsługi średniego

lekkiego sprzętu bu­
dowlanego

— obsługi wind towaro­
wo-osobowych

— obsługi lin 1 haków
— zaplataczy lin
— bhp i p.poż.
— kursy przyuczające do

zawodu (wszystkie
branże)

— kursy przygotowująee
do egzaminów na ty­
tuły kwalifikacyjne
robotnika, czeladnika
1 mistrza we wszys­
tkich branżach i zawo­
dach

— inne kursy

organizuje
na terenie Krakowa, Tar­
nowa ora* woj. krakow­
skiego, tarnowskiego
nowosądeckiego

KSP „OŚWIATA”
Oddział Kraków

ul. Mazowiecka 29
tel. 33-34-72, 83-94-26

w godz. 8—18

1

f

8

MUZEUM NARODOWE

w Krakowie

przyjmie do pracy
na nowych, korzystnych warunkach płacowych

następujących pracowników:
+ wartowników straży przemysłowej
+ pomocników muzealnych
Zgłoszenia w Dziale Spraw Pracowniczych, ul. Ma­

nifestu Lipcowego 12, tel. 22-75-92, 22-27-33, w godz.
7.30—15.30.

K-7534
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g Wytnij! Zachowaj! Wytnij!
s Suche mury to twoje zdrowie

s i trwałość budowli!

OKRĘGOWA SPÓŁDZIELNIA MLECZARSKA

w Tarnowie, ul. Dąbrowskiego 46

poszukuje pilnie wykonawcy
— do budowy punktu skupu mleka w Bruśnltu

gmina Ciężkowice.
Dokumentacja i kosztorys do wglądu w Dziale

Głównego Mechanika 1 tam też prosimy kierować ofer­
ty, tel. 21-08-51—5, wewn. 230,

K-5895

GMINNA SPÓŁDZIELNIA
- „SAMOPOMOC CHŁOPSKA"

w Dąbrowie Tarnowskiej
informuje nabywców opału, że zwraca nadpłaty za do­
wóz węgla ze stacji kolejowej do składu opałowego w

wysokości 100 zł/1 tonę zakupionego węgla. Zwrot ten

dotyczy nadpłat dokonanych od 1 kwietnia 1985 do
31 grudnia 1985 r. Wypłata będzie dokonywana W
miejscu zakupu opału w terminie od 15 lipca do 31

grudnia 1986 r.

K-8841

Nie zwlekaj!
— osusz mury i ściany nowoczesną, sprawdzoną me­

todą elektroiniekcji wg opracowań patent. Po­
litechniki Warszawskiej, 50 proc, taniej od tra­
dycyjnej.

Wykonuje, przyjmując zlecenia Spółdzielnia Rze­
mieślnicza „Rzemieślnik” 32-100 Proszowice, ul. Wa­
ryńskiego 7, tel. 139 lub Kraków, tel. 55-30-40, od
7—8.30, 16—18.

H

ZAKŁADY

PRZEMYSŁU METALOWO-DRZEWNEGO

„MEDREW” PPDW

w Myślenicach
32-400 Myślenice, ul. Mickiewicza 40

tel. 207-37, kier. 0115

zamienią
2 nowe automaty tokarskie

typ 1D325P, produkcji radzieckiej
na tokarkę uniwersalną

typu TUJ łub TUD, TUG 50/2000/3000

otas

prasę mimośrodową
typ PMS-63B

względnie na nożyce do metalu

typu NG-8A lub NG-13

Oferty prosimy składać pod adresem Zakładu.
K-5588
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ĘS PRZEDSIĘBIORSTWO
g PRODUKCJI I MONTAŻU
g URZĄDZEŃ ODLEWNICZYCH „PEMOD” ffi

Myślenice

i kupi |
nowy lub używany

S
ciągnik siodłowy Jelcz lub Kamaz

Oferty prosimy kierować pod adresem PPiMUO S
g „Pemod” Myślenice, ul. Przemysłowa 3, tel. 224-73, gS Dział Transportu.

K-5635 K
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KOMUNIKAT
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PREZYDENTA MIASTA NOWEGO SĄCZA!
. Stosownie do art. 29 ustawy z dn. 12 lipca 1984 r. o

planowaniu przestrzennym (Dz. U. Nr 35, poz. 185),
zawiadamia się, że w dniach od 18 sierpnia do 15
września 1986 r. (z wyjątkiem śród, sobót 1 niedziel) w

godz. od 9 do 13, w lokalu Wydziału Urbanistyki, Ar­
chitektury 1 Nadzoru Budowlanego Urzędu Miejskiego
w Nowym Sączu-Ratusz, Rynek 1 będzie wyłożony do
wglądu publicznego projekt szczegółowego planu za­
gospodarowania przestrzennego terenu ograniczonego
rzeką Kamienicą, ul. Gwardii Ludowej, potokiem Lu-

binką i ul. Falkowską.
Zainteresowane organy administracji państwowej,

jednostki organizacyjne, organizacje, osoby fizyczne,
mogą w wyżej podanym okresie zgłaszać swoje uwagi
i wnioski do wyłożonego projektu planu.

Przedsiębiorstwo Budowy Elektrowni I Przemysłu „Energo-
przem” w Krakowie, ul. Rzemieślnicza 1, sprzeda W DRODZE
I PRZETARGU NIEOGRANICZONEGO następująco środki
sprzętowe i transportowe:

. autobus „Autosan” typ H9.15.01,
podwozia 180448, stopień suźycia
678.000 zł

. autobus „Autosan” typ H9.15.01,
podwozia 250392, stopień zużycia
847.000 zł

. autobus „Autosan” typ H9.15.01,
podwozia' 180495, stopień zużycia
678.000 zł
osinobus
63325, nir
woławcza
samochód

podwozia
345.000 zł
samochód
podwozia 57792, nr silnika 57961, stopień zużycia 70% ce­
na wywoławcza 280.000 zł
przyczepę „Sanok D-50”, nr rej. KRB 825P, nr podwozia
51615, stopień zużycia 90%, cena wywoławcza 35.000 zł

, samochód dostawczy „Zuk A-ll”, nr rej. KRB 677D, nr

podwozia 296656, nr silnika 370006, stopień zużycia 70%'
cena wywoławcza 237.000 zł
samochód betonomieszarkę „Star MS-21”, nr rej. KRB
337B, nr podwozia 81974, nr silnika 58872, stopień zuży­
cia 70% cena wywoławcza 540.000 zł

naczepę betonomieszarkę typ BSH-061C, nr rej. KRA
229P, nr podwozia 2084, stopień zużycia 60% cena wy­
woławcza 720.000 zł
naczepę betonomieszarkę typ BSH-061C, nr rej. KRB
831P, nr podwozia 644, stopień zużycia 70% cena wywo­
ławcza 540.000 zł
naczepę betonomieszarkę typ BSH-061C, nr rej-.
935P, nr podwozia 646, stopień zużycia 70%
woławcza 540.000 zł
naczepę betonomieszarkę typ BSH-061C, nr

207P, nr podwozia 1708, .stopień zużycia 60%
woławcza 720.000 zł
naczepę betonomieszarkę typ BSH-061C, nr

227P, nr podwozia 2081, stopień zużycia 60%,
woławcza 720.000 zł
naczepę betonomieszarkę typ BSH-061C, nr rej. KRA
230P, nr podwozia 2078, stopień zużycia 60% cena wy­
woławcza 720.000 zł
samochód osobowy „Fiat 125p-1300”, nr rej. KRB 097B,
nr podwozia 768210, stopień zużycia 85%, cena wywo­
ławcza 124.000 zł
samochód osobowy „Fiat 125p-1500”, nr rej. KRB 302B,
nr podwozia 976649, nr silnika 767983, stopień zużycia
85%, cena wywoławcza 124.000 zł
samochód dostawczy „Zuk A-07”, nr rej. KRB 732D, w

podwozia 257509, nr silnika T04-11803, stopień zużycia
80%, cena wywoławcza 161.000 zł
samochód dostawczy „Żuk A-l3”, nr rej. KRB 553D, nr

podwozia 122308, nr silnika 382699, stopień zużycia 70%
cena wywoławcza 237.000 zł
żuraw samojezdny ZK-101 „Lech”, nr ewidencyjny Cl-055,
nr fabr. 1947,-stopień zużycia 75—85% cena wywoławcza
265.000 zł
żuraw samochodowy „Skoda AD-100”, nr rej. KRĘ 082B,
nr fabr. 549, stopień zużycia 50—60%, cena wywoławcza
982.000 zł
żuraw samochodowy „Skoda AD-100”, nr rej. KRB 091B,
nr fabr. 1281, stopień zużycia 30—40%, cena wywoławcza
1.534.000 zł
żuraw samochodowy „Hydros K-102”, nr rej. KRB 254B,
nr fabr. 1044, stopień zużycia 55—65% cena wywoławcza
3.711.000 zł
żuraw samochodowy ŻSH-6P, nr rej. KRB 679B, nr fabr.
3219, stopień zużycia części dźwigowej 40—50%, stopień
zużycia części samochodowej 65—75%, cena wywoławcza
859.000 zł
żuraw samochodowy ŻSH-6P, nr rej. KRB 687B, nr fabr.
975, stopień zużycia 50—60%, cena wywoławcza 818.000 zł
żuraw samochodowy ZSH-6P, nr rej. KRB 083B, nr fabr.
4381, stopień zużycia 80—90%, cena wywoławcza 204.000 zł
żuraw samochodowy R-061 (Hydros), nr rej. KRB 689D,
nr fabr. 838, stopień zużycia 70—75%, cena wywoławcza
505.000 zł

spycharkę gąsienicową S-651, ńr ewidencyjny G21-052, nr

fabr. 268681, stopień zużycia 70—75%, cena wywoławcza
238.000 zł
spycharkę gąsienicową S-651, nr ewidencyjny G21-049,
nr fabr. 268339, stopień zużycia 70—75%, cena wywoław­
cza 238.000 zł

spycharkę gąsienicową S-851, nr ewidencyjny G21-051, nr

fabr. 268639, stopień zużycia 70—75%, cena wywoławcza
238.000 zł

spycharkę gąsienicową DT-75, nr ewidencyjny G21-017,
nr fabr. 8281, stopień zużycia 65-—70%, cena wywoławcza
343.000 zł

koparkę gąsienicową KM-602A, nr ewidencyjny Fl-030, nr

fabr. 5613, stopień zużycia 85—90%, cena wywoławcza
245.600 zł

koparkę samochodową KS-251, nr rej. KRB 696D, nr fabr.
2461, stopień zużycia 75—80%, cena wywoławczą 255.000 zł

koparkę samochodową KS-251, nr rej. KRB 600D, nr fabr.
2448, st. zużycia 75—80% cena wywoławcza 255.000 zł

oraz II PRZETARGU NIEOGRANICZONEGO:

1. samochód osobowy „Fiat 125p-1500”, nr rej. KRB 312B,
nr podwozia 775885, nr silnika 408073, stopień zużycia
70%, cena wywoławcza 249.000 zł

Przetarg odbędzie się w dniu 8 września 1986 r. o godz. •

w Zakładzie Zaplecza Technicznego „Energoprzem" w Ska­
winie, ul. Przemysłowa 3.

Środki sprzętowe i transportowe zgłoszone do przetargu
można oglądać w dniach: wtorki, środy, czwartki, w godz.
10—13 w Zakładzie Zaplecza Technicznego w Skawinie, ul.

Przemysłowa 3.
Wadium w wysokości 10% ceny wywoławczej należy wpła­

cić do kasy Przedsiębiorstwa „Energoprzem” Kraków, ul.
Rzemieślnicza 1, do dnia 1 września 1986 r.

W przypadku nie dojścia do skutku I przetargu, II prze­
targ jednostek zgłoszonych do I przetargu odbędzie »lę w

tym samym dniu, o godz. 11.

Przetarg odbędzie się. z zachowaniem przepisów Zarządze­
nia Ministra Komunikacji (MP nr 26 z 1972 r.).

Zastrzega się prawo unieważnienia przetargu be* obowiąz­
ku podania przyczyny. K-6684
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K-7674 K

ZAKŁAD BABAWCZO-PRODUKCYJNY
POB „OPAKOMET”

w Krakowie, ul. Pielęgniarek T

tel. 88-28-33, wewn. 216

ZATRUDNI
na korzystnych warunkach płacowych

♦ konstruktorów mechaników
♦ ekonomistkę
♦ maszynistkę
♦ portiera

H

■■

nr rej. KRB 023B, nr

80% cena wywoławcza

nr rej. KRB 028B, nr

75% cena wywoławcza

nr rej. KRB 023B, nr

80%, cena wywoławcza

„Star A-29”, nr rej. KRB 590D, nr podwozia
silnika 80403, stopień zużycia 70% cena wy-
362.000 zł

ciężarowy „Star A-28”, nr rej. KRB 045B, nr

49545, stopień zużycia 75%, cena wywoławcza

ciężarowy „Star A-29”, nr rej. KRB 048B, nr

KRB
cena wy-

rej. KRB
cena wy-

rej. KRB
cena wy-

Dyrekcja Instytutu Pediatrii Akademii Medycznej w Krako­
wie przy ul. Wielickiej 265 ogłasza, że W DRODZE PRZE­
TARGU NIEOGRANICZONEGO zleeł wykonanie:
1. przygotowania do rewizji wewnętrznej 1 próby wodnej

3 zbiorników wyparek (oczyszczeni* wętownic 1 wnętrza
zbiornika)

1 2. przygotowania do rewizji wewnętrznej 1 kotłów paro-
I wych

Termin wykonania — 30.10.1986 r.

Do wzięcia udziału w przetargu zapraszamy przedsiębior­
stwa państwowe, spółdzielcze oraz zakłady rzemieślnicze.

Oferty należy składać w Dziale Technicznym Instytutu Pe­
diatrii bud. L, pok. 311, 312.

Informacji udziela Dział Techniczny IP tel. 55-20-11 wowst.

230, 231.
Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w 14 dni od daty ukaza­

nia się ogłoszenia przetargowego.
Zastrzega się prawo dowolnego wyboru ofert lub unie­

ważnienie przetargu bez obowiązku podania przyczyny.
K-8742

e
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KOMBINAT METALURGICZNY

HUTA IM. „LENINA”

zatrudni zaraz
10 inżynierów budowlanych

lub

techników budowlanych
a praktyką w budownictwie

W sprawie przyjęcia do pracy należy zgłosić się w

Dziale Kadr 1 Analiz Społecznych Kombinatu, bud.
„Z", pokój 14, teł. 44-95-00, wewn. 68-90, w godz. od
T—15,

sM

»

s

s
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s
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K-6780 3

Wojskowy Klub Sportowy „Wawel” w Krakowlo, ul. Brono­
wicka 5 ogłasza, że W DRODZE PRZETARGU NIEOGRANI­
CZONEGO sprzeda samochód Nysa 522 furgon-towos, nr rej.
KRB 025V, nr silnika Kr 0500610, nr podwozia 0213188, rok
prod. 1976, stopień zużycia 70%, cena wywoławcza 235.200 zł.

Przetarg odbędzie się 3 września 1986 r. o godz. li na tere­
nie WSK „Wawel” przy ul. Bronowickiej 5. Poajzd można

oglądać od 27.08.1986 r. w gbdz, 9—13 na terenie Klubu.
Wadium w wysokości 10% ceny wywoławczej należy wpła­

cić w kasie Klubu, do godz. 12 w dniu poprzedzającym prze­
targ.

Zastrzega się prawo unieważnienia przetargu be* obowiąz­
ku podania przyczyny. K-6705

Społem PSS Zakopane sprzeda W DRODZE PRZETARGU
NIEOGRANICZONEGO samochód marki Nysa T 522, nr rej.
NSA 857 h, cena wywoławcza 160.000 zł.

Przetarg odbędzie się w dniu 4.IX.1986 r. w Społem PSS
Zakopane przy ul. Nowotarskiej 25, o godz. 10.

Ptrzed przystąpieniem do przetargu należy wpłacić wadium
w wysokości 10% ceny wywoławczej w kasie Społem przy
ul. Krupówki 31, w przeddzień przetargu.

Pojazd można oglądać codziennie w godz. 8—15 przy ul.

Nowotarskiej 25.
W przypadku nie dojścia do skutku I przetargu, II prze­

targ odbędzie się tego samego dnia, o godzinie 11.30. K-7142

KRAKOWSKIE ZAKŁADY

PRZEMYSŁU GUMOWEGO „STOMIL"
w Krakowie, uL Rzeźnicza 81

ZATRUDNIĄ
> 4 kobiety do działu księgowości — wymagań*

wykształcenie średnie ekonomiczne plus praktyk*
lub średnie ekonomiczne (staż)

Zakład zapewnia zakwaterowanie dla osób tamo*>
mych zamiejscowych.

Warunki pracy i płacy do omówienia w Dział* Kadr
i Szkolenia, ul. Rzeźnicza 22, Ł p„ pokój 105, telefon
21-43-11, wewn. 239—286.

K-851*

WZSR ZAKŁAD ZAOPATRZENIA ROLNICTWA

Tarnów, uL Kochanowskiego 41

oferuje
— mozaikę podłogową
•— parkiet
— skrzydła drzwiowe, oklełnew*
—

* płyty pilśniowe lakierowane
—- płyty pilśniowe wzorzyste
— papę izolacyjną
— papier silosowy
— drzwi garażowe
— płytki marbiitowe
— rurki czarne 0 9X*

Informacji udziela biuro sprzedaży, tei. 21-08-91.
K-6478
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PRZEDSIĘBIORSTWO
SPRZĘTU I TRANSPORTU

WODNO-MELIORACYJNEGO
W Kielcach

przyjmie zlecenia
na wykonanie w roku 1987

napraw głównych

ciągników 1 spycharek gąsienicowych
typu DT-75, DT-75M, DT-75B

oraz

wykonuje regenerację zwolnic, wózków, gąsienic
i pomp wtryskowych do w.w. typów maszyn

Zlecenia prosimy kierować pod adresem: Przedsię­
biorstwo Sprzętu i Transportu Wodno-Melioracyjnego
25-562 Kielce, ul. Wincentego Witosa 118, teL centr.

31-74-00, wewn. 262 lub 263, tełex nr 0612365.
K-6423
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UNIWERSYTET JAGIELLOŃSKI
zawiadamia, że podania o przyjęcie na

PODYPLOMOWE STUDIUM MATEMATYKI

na rok akademicki 1986/87 należy składać w Instytucie
Matematyki UJ, Kraków, ul. Reymonta 4, V piętro,
pokój 524, w terminie do dnia 30 września 1986 roku.

O przyjęcie na Studium mogą ubiegać się osoby z

wyższym wykształceniem i z co najmniej dwuletnim
stażem pracy zatrudnione w gospodarce uspołecznionej.

Do podania należy dołączyć:
1) odpis dyplomu ukończenia studiów wyższych
2) ankietę personalną
3) jedną fotografię
4) zaświadczenie z zakładu pracy o zatrudnieniu.

Bliższych informacji o przebiegu'studiów 1 ich pro­
gramie udziela Instytut Matematyki UJ, teL 33-63-77,
wewn. 585. K-5906

i

I
I

AKADEMIA GÓRNICZO-HUTNICZA
IM. ST. STASZICA

w Krakowie
STOŁÓWKA PRACOWNICZA

zatrudni
4> KUCHARZY
♦ PODKUCHENNE

BUFETOWE
4 KELNERKI

Korzystne warunki wynagrodzenia 1 socjalne.
Możliwość zakwaterowania w hotelu pracowniczym.
Dokładnych informacji udziela Dział Spraw Osobo­

wych AGH Im. St. Staszica w Krakowie, al. Mickiewi­
cza 30, paw. C-2, pokój 18, w godzinach 8—15, tel.
33-91-00 wewn. 32-53. K-6384

Zablerzowska Fabryka Maszyn w Zabierzowie
k/Krakowa

przyjmie natychmiast do pracy
na korzystnych warunkach płacowych:
♦ inżynierów 1 techników mechaników (absolwentów)
♦ frezerów
♦ azlifierzy
♦ malarzy — lakierników • ~

"

♦ mechanika samochodowego
♦ robotników bez kwalifikacji

W sprawie zatrudnienia, przyjmuje Dział Służby Pra­
cowniczej w godzinach 6.30—14.30. K-5634

a

s

Fabryka Urządzeń Górniczych „GEORYT””
w Krakowie, ul .Rydlówka 5

przyjmuje kandydatów
praktycznej nauki zawodu: .ado

♦ TOKARZ
S ♦ MECHANIK maszyn 1 urządzeń przemysłowych■M

Okres nauki trwa 3 lata.

WYNAGRODZENIE:
I rok nauki — 2.500 zł

II rok nauki —2.950 zł
55 III rok nauki — tj. 51 zł/godz. wg I kategorii zaszere­

gowania
Zgłoszenia przyjmuje 1 informacji udziela Dział

S Głównego Specjalisty ds. Pracowniczych Kraków, ul.
3 Rydlówka 5, tfel. 66-30-22, wewn. 31. K-5752
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II PAŃSTWOWY DOM POMOCY SPOŁECZNEJ

g DLA DOROSŁYCH 0

w Krakowie, ul. M. Reja 8

l ZATRUDNI ZARAZ |

g; salowe oraz podkuchenne

i (możliwość zakwaterowania i bezpłatne wyżywienie) I
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Bezowocne

poszukiwania
połówki

Kilka dni temu uczestni-
czyliimy w giełdzie wol­
nych miejsc pracy. Na tę
okazję krakowskie przed­
siębiorstwa przygotowały
bogatą ofertę. Było w czym
wybierać. Bo 800 miejsc —

i to w różnych zakładach
pracy mogłyby zadowolić
niejednego poszukującego
pracy. Niestety. Okazuje się,

że z ofert skorzystała za­
ledwie część osób, które
przybyły na „przetarg" sta­
nowisk pracy. Trzy czwarte

miejsc oferowanych przez
krakowskie placówki uspo­
łecznione znowu czeka na

chętnych. Dlaczego tak się
dzieje? Otóż weszło już w

zwyczaj, że chlebodawcy o-

ferują jedynie pełne etaty.
Większość z tych, którzy
szukają pracy to nie przy­

Pierwszy koks 1,5 miesiąca przed terminem
miesiąca W miniony piątek,W węgierskiej hucie Du-

naujvaros już od lat wyłączo­
na była część komór produ­
kujących koks. Oznaczało to
konieczność importu koksu z

Jugosławii lub Austrii za de­
wizy. Chcąc pomóc naszym
bratankom firma „Bipropiec”
podpisała w trybie pilnym,
kilkanaście miesięcy . temu,
kontrakt na remont baterii.
Dzięki zastosowaniu nowej
metody, równoczesnego re­
montu w'elu komór, udało się
skrócić czas remontu o 1,5

Country

W Barbakanie i w Dobczycach
Dzisiaj w Barbakanie o

gcdz 19.30 odbędzie się szósty
i ostatni koncert w ramach II

międzynarodowej imprezy
„Country w Barbakanie” zor­
ganizowanej przez I<DK „Pa­
łac, pod Baranami” i Koło
Krakowskie Stowarzyszenia
Muzyki Ludowej „Country”.

W koncercie udział wezmą:
grupa Travelling Blues z

NRD, zespół Country Road
oraz solista Maciej M. Maleń­
czuk.

Zapraszamy sympatyków
muzyki bluegrass, folk i blues.

Ulica Fika

Zamknięta dla ruchu kołowego
Biuro Inżynierii Ruchu

przy Wydziale Komunikacji
Urzędu Miasta Krakowa in­
formuje, że w związku z

prowadzonymi robotami
drogowymi w dniu 20
sierpnia br. (środa) o godzi­
nie 10 zostanie zamknięta
dla ruchu kołowego ul. Fika
na odcinku od ul. Burszty­
nowej do ul. Transportowej.
Ruch kołowy oraz autobu­
sy MPK (linie 115 i 215) zo­
staną skierowane na trasę
objazdową ulicami: Opol­
ska — Pleszowska — Biało-

Może tablice t napisami
„miejsca dla starszych” przy­
pomniałyby młodszej części
społeczeństwa, że w tramwa­
jach 1 autobusach należy lu­
dziom starszym i schorowa­
nym ustąpić miejsca — za­
stanawiają się zainteresowani.
Sądzimy, że takie tablice mo­
głyby powrócić do środków
komunikacji masowej. Jed­
nak coż z nich, gdy u więk­
szości młodych można zau­
ważyć brak jakiegokolwiek
poszanowania siwego włosa.

O Taka informacja jedynie
szpeci. Chodzi o żółtą tablicę
informującą kiedyś o skręcie
przy filharmonii. Aktualnie
zakryta folią z namalowanym
czarnym krzyżem nie najle­
piej prezentuje się, dezorien­
tuje też kierowców. Czyżby
nie dało się jej usunąć?

PROGRAM I

8.55 Domator
9.00 Teleferie TDC: „Krąg”

— mag. harcerzy
9.35 Kino „Teleferii”: „Dżo­

kej Monika”, ode. 15 — film
prod. NRD

10.00 DT — Wiadomości
10.10 Kronika XIII Ogólno­

polskiej Spartakiady Młodzie­
ży

10.20 Film dla II zmiany:

słowiowe „niebieskie pta­
ki", ale emeryci, renciści,

matki wychowujące dzieci.
Dla tej grupy najbardziej
dogodną ofertą byłaby po­
łówka czy nawet ćwiartka.
Niestety... Takie propozycje
należą do rzadkości. A
szkoda. Przykładowo wczo­
raj zadzwoniła do nas star­
sza kobieta, która ze zdzi­
wieniem przyjęła informa­
cję, jaką zamieściliśmy na

prośbę dyrekcji „Czartory­
skich" o skróconych godzi­
nach otwarcia muzeum z

powodu braków kadrowych.
„Chętnie podjęłabym pracę

właśnie w miesiącach let­
nich na pół etatu._ Chodzi­
łam nawet i szukałam. Nie­
stety wszędzie odpowiada­
no mi negatywnie. A dla­
czego właśnie takie sławne
krakowskie muzeum ma

być w okresie największego
najazdu turystów do Kra­
kowa, zamykane przed cza­
sem. Przecież nawet ja mo­
głabym posiedzieć i dopil­
nować eksponatów”. Właś­
nie, dlaczegóż by nie?! O-
czywiście nie chodzi tutaj
o tę jednostkową sprawę
ale o całość dysponowania
państwowymi etatami.
Można zadać pytanie czy
lepiej mieć wakat czy też
dwóch połówkowiczów? Sa­

dzę, że problemowi należy
się przyjrzeć w końcu z
bliska. (ml)

w obecności władz polityczno-
-administracyjnych okręgu
Dunaujvaros, przedstawicieli
polskiej ambasady oraz dy­
rekcji huty, odbył się „spust”
z ostatniej naprawianej ko­
mory. Dla Węgrów oznacza to

uzyskanie ok. 80 tys. ton ko­
ksu dodatkowo. Dla strony
polskiej, szybsze rozliczenie
kontraktu i zaoszczędzeni^
wielu tysięcy rubli transfero­
wych.

(Żur)

Zapowiada się bardzo ciekawy
muzycznie wieczór.

*

Jutro, w czwartek w Dob­
czycach w sali widowiskowej
MGOK o godz. 18 w ramach
działalności klubu miłośników
muzyki country, folk i blues,
odbędzie się koncert z udzia­
łem solistów: Tomasza Maj­
chrzaka i Andrzeja Kielara
zorganizowany przez Miejsko-
-Gminny Ośrodek Kultury w

Dobczycach i Koło Krakow­
skie Stowarzyszenia Muzyki
Ludowej „Country”.

prądnicka — Górnickiego
— Transportowa.

Prosi się użytkowników
dróg o zachowanie ostroż­
ności i przestrzeganie przy­
jętej organizacji ruchu i
oznakowania.

W związku z tym dla wy­
żej wymienionych linii za­
wiesza się przystanek „Fi­
ka.”

Od 20 sierpnia ustanawia
się przystanek „na żądanie”
dla linii „208” przy Cmen­
tarzu Pastemik w kierunku
Balic.

Mieszkańcy Koniuszy,
gdzie dawniej była królew­
ska stadnina i gdzie na wy­
poczynek przyjeżdżała kró­
lowa Bona, twierdzą, że

przy ostatnim podziale ad­
ministracyjnym kraju chy­
ba złośliwie nakreślono ta­
kie a nie inne granice tej
gminy. Jest ona w zasadzie
sztucznym tworem podzie­
lonym drogą przelotową z

Krakowa do Proszowic. Ta
linia podziału rozbiła w

pewnym sensie także i lo­
kalną. społeczność, ustaliła
również profil rolniczej
produkcji: na północy do­
minuje uprawa tytoniu, ce­

buli (gmina jest zagłębiem
cebulowym województwa) i
zbóż, na południu — wa­
rzyw, głównie pod folią.

Mimo tej niekorzystnej
administracyjno - teryto­
rialnej struktury Koniusza
jest przykładem, jak w tych
niełatwych warunkach
można się jednak uporać z

problemami, których — jak

„Brumteles” — film prod.
CSRS

11.40 Wędkarstwo dla po­
czątkujących

11.50 Zioła, ziółka
12.00 Zielono nam

12.15 Gotujemy na urlopie
12.20 Encyklopedia Tatrzań­

ska: „O zbójniku Janosiku”,
cz. 1

12.35 Ż filmoteki Karola
Marczaka; „Opowieść o kro­
pli wody”

Przed początkiem roku szkolnego
Krakowski handel zaprasza na kiermasze i do stoisk z artykułami

dla ucznia

Ostatni tydzień wakacji jest,
zwłaszcza dla rodziców, okre­
sem gorączkowego poszukiwa­
nia różnych artykułów szkol­
nych potrzebnych pociechom
w czasie roku szkolnego. In­
formowaliśmy już naszych

. Czytelników, że krakowski
Wydział Handlu przygotował
na koniec miesiąca bogatą o-

fertę handlową związaną z

zaspokojeniem potrzeb ucz­
niów. We wszystkich dzielni­
cach Krakowa odbywać się bę­
dą kiermasze szkolne.

W Podgórzu, gdzie jak po­
informowała nas inspektor
dzielnicowy Wydziału Han­
dlu — Urszula Lenard, handel
nastawił się na obsługę klien­
tów na osiedlach. Tak więc
nie będzie tutaj centralnego
kiermaszu jak w pozostałych
trzech dzielnicach. Za to
przykładowo mieszkańcy Woli
Duehackiej-Wschód będą mo­
gli wszystkie artykuły szkol­

Podgórski MDK

proponuje w nowym
roku szkolnym

Wśród propozycji MDK

przy ul. Czackiego 11 są za­
pisy m. in. do zespołów mu­
zycznych i wokalno-instrumen­
talnych, nauka języka angiel­
skiego, fotografowania, reda­
gowania międzyszkolnej ga­
zetki, gry w szachy i tańca.
Filia MDK przy ul. Górników
3 proponuje zaś m. in. kursy
kroju i szycia, rytmikę i ba­
let. zaprasza do Zespołu Pieśni
i Tańca „Krakowiak”

Informacji udziela i zapisy
przyjmuje sekretariat MDK
przy ul, Czackiego 11 od po­
niedziałku do piątku w godz.
9—18, teł 66-67-52. (E)

Ośrodek Teatru „Cricot 2”
(Kanonicza 5): Wystawa pu­
blikacji światowych o Teatrze
„Cricot 2” (10—15).

♦ DOK (Limanowskiego 24).
wystawa: „Twórczość pla­
styczna przedszkolaków” (8—
15).

Wypadki

Na ul. Wielickiej ciągnik
„ursus” należący do KPRI,
prowadzony przez nietrzeźwe­
go Stanisława Ś. najechał na

rowerzystę — 29-letniego Mar­
ka G., zam. ul. Dąbrówki. Ro­
werzysta, który przewrócił się
na jezdnię, był następnie wle­
czony przez ciągnik na przes­
trzeni 70 metrów, w wyniku
czego , doznał ogólnych potłu­
czeń i otarć skóry. Kierowca
„ursusa” został zatrzymany do
dyspozycji prokuratora ♦ Am­
bulatorium Chirurgiczne Po­
gotowia Ratunkowego udzie­
liło pomocy 104 pacjentom -0>
Służba Ruchu MO interwenio­
wała w 3 wypadkach i 6 ko­
lizjach. (d)

Kto widział psa?

Wczoraj w okolicach ul.
Zaścianek i Malczewskiego
biały, długowłosy kundel po­
gryzł dziecko i uciekł.

Osoba, która mogłaby coś
powiedzieć na temat miejsca
pobytu psa, proszona jest o

kontakt pod nr tel. 22-39-66.

W Koniuszy problemów nie brakuje

Wśród tytoniu i cebuli
wszędzie — nie brakuje i
w tej części naszego woje­
wództwa. Mieszkańcom le­
ży na sercu przede wszyst­
kim kompleksowe zaopa­
trzenie gminy w wodę. O-
pracowano szczegółowy
plan w tej dziedzinie, ru­
szyły na dużą , skalę inwe­
stycje obejmujące moderni­
zację ujęcia, budowy wodo­
ciągów i kanalizacji. Dodać
trzeba, że większość prac
wykonują sami mieszkańcy
gospodarczym systemem.

Na równi z zaopatrzeniem
wszystkich wsi w wodę tra­
ktuje się poprawę bazy ma­
terialnej oświaty. Do zro­
bienia jest wiele, ale mimo

finansowych kłopotów (cóż
można zrobić w ciągu ro­
kuza8minzł?)niemaw
gminie obiektu, w którym

ty-PROGRAM
17.10 Program dnia
17.15 Teleexpress
17.30 Losowanie Express

Lotka i Super Lotka
17.40 Studio „Lato”
19.00 Dla dzieci: „Zajęcza

nocka”
19.30 Dziennik Telewizyjny

20.00 XXIII Międzynarodo­

ne kupić w pawilonie nr 472
przy ul. Włoskiej. Na os. Pia­
ski w najbliższą sobotę i nie­
dzielę „Otex” będzie oferował
swoje propozycje dla dzieci i
młodzieży na najbliższy sezon

szkolny. Przy ul. Teligi w Pro­
kocimiu przed pawilonem nr

470, tym razem „Arpis” rozło­
ży swoje stoiska w trzech o-

statnich dniach sierpnia.
W Śródmieściu od 25 sier­

pnia do 1 września na placu
Woinica na 10 stoiskach bę­
dzie można zrobić zakupy. Do
kiermaszu tutaj włączyli się:
„Arpis”, „Otex”, „Ruch” .Boga­
tą ofertę dla klientów propo­
nuje nowohucki Wydział Han­
dlu. Na placu Centralnym
swoje stoiska rozłożą: „Otex",
„Arpis”, PSS „Społem” 1
„Ruch”. Przed pawilonem
„Wanda” będzie można kupić
artykuły szkolne na stoiskach,
które ze stoiskami na parterze
pawilonu będą stanowiły ciąg
kiermaszu szkolnego.

Dotyczy: notatki z dnia 13.
08.86 pt. „Kalkulacja na mia­
rę grodu Kraka”.

W związku z wymienioną
notatką uprzejmie informuje­
my, że niepodanie karty oraz

mepodanie małych lodów bez
śmietany w ogródku kawiar­
ni „Noworol” jest wyłącznie
winą kelnerki.

Ponieważ, jednak nie po­
dano w notatce dnia, w któ­
rym miała miejsce nieprawi­
dłowa obsługa, nie możemy
zastosować sankcji wobec
osoby winnej.

Na marginesie pragniemy
dodać, że codziennie konsu­
menci zabierają około 50 kart
menu jako pamiątkę. Zorgani­

„Kultura"
w szkole kultury

Nie wiem czy był to odur wypitej whisky czy rodzimej
„żytniej”, którym to zionął na mnie wczorajszego ranka mło­
dzian w czerwonym podkoszulku i szarych spodniach,, zajmu­
jący służbowe miejsce za służbowym stolikiem recepcyjnym
Szkoły Letniej Kultury i Języka Polskiego Uniwersytetu Ja­
giellońskiego, mieszczącej się w gmachu domu studenckiego
„Piast”, ów pan okazał się być pracownikiem wspomnianej
szkoły — tak przynajmniej przedstawił mi się — i zalecił
mi, bym pod żadnym pozorem nie ośmieliła się korzystać z

telefonu stojącego na stole, bowiem jemu to wielce przeszka­
dza. Bardzo go przepraszam, gdyż nie zastosowałam się do

jego zaleceń i ośmieliłam się nad jego utrudzoną głową, któ­
rą rękoma podpierał, pogrążony w skacowanym półśnie,

zadzwonić do szefa szkoły z prośbą o pomoc związaną z prze­
prowadzeniem przeze mnie rozmów z grupą młodzieży ame­
rykańskiej. Niestety, również moja prośba została skwito­

wana przez pracownika szkoły JANA BUKOWSKIEGO od­
mową, uzasadnioną brakiem czasu dla dziennikarza GK ze

strony organizatorów i pomówieniem mnie o natręctwo. Za

to też przepraszam dyrekcję Szkoły Letniej, iż ośmieliłam

się na swoje „prywatne”, redakcyjne potrzeby angażować ich

personel i panią pilotkę BARBARĘ KRAJEWSKĄ, która

po godzinnym na nią oczekiwaniu, poświęciła mi 10 minut.

Zadziałałam więc na własną rękę i bez pośredników poroz-
mawiałam z kilkoma sympatycznymi Amerykanami. Ich

wypowiedzi ukażą się niebawem. Gwoli ostrzeżenia na przy­
szłość życzę Szkole Letniej Kultury i Języka Polskiego dzia­
łającej pod tak wysokimi auspicjimi jakim jest Uniwersytet
Jagielloński, którego też jestem wychowanką, by zwróciła

baczniejszą uwagę nie na jej uczniów, a młodociany perso­
nel, pasujący do słowa „kultura” jak przysłowiowe piąte koło
do wozu. IZABELA PIECZARA

Krytykowani wyjaśniają

nie prowadzono by robót
remontowych, moderniza­
cyjnych. Np. w Biórkowie
Wielkim w pobliżu XIX-
-wieeżnego pałacyku po­
wstanie nowa szkoła, zaś
po remoncie pałacu przy­
będzie pomieszczeń dla in­
stytucji kulturalnych.
Trwają remonty szkół m. in.
w Rzędowicach (miejsce u-

rodzenia Bartosza Głowa­
ckiego), Wroninie, Glewcu,
rozbudowuje się szkoła w

Koniuszy. Potrzebne są też
mieszkania dla nauczycieli,
istniejący jeden dom nau­
czyciela nie załatwia naj­
pilniejszych potrzeb, nie­

zbędne są przynajmniej
dwa podobne obiekty. Ist­
nieje możliwość przyznania
działek budowlanych wy­
chowawcom i pedagogom,

wy Festiwal Piosenki Sopot
’86: Konkurs o Grand Prix

21.30 DT — Komentarze z

21.50 XXIII Międzynarodo­
wy Festiwal Piosenki — So­
pot '86: Konkurs o Grand
Prix, cz. 2 ,

23.10 DT — Wiadomości

PROGRAM II

16.55 Program dnia
17.00 Komedie 7 stolic: ,-Nic

W Krowodrzy handlowcy
przygotowali Sprzedaż artyku­
łów szkolnych od 26 sierpnia
do 6 września. Największy
kiermasz tradycyjnie już usy­
tuowany będzie przy placu
Wolności. Również stoisko przy
sławnym „Gigancie” oferować
będzie aż do 6 września po­
szukiwane artykuły dla ucz­
nia.

A ęo będzie na kierma­
szach? Przypomnijmy, że na

tę okazję odłożono wieczne
pióra i atrament z Chin. Bę­
dą kredki w drewnie i gru­
be bruliony. „Otex” przygoto­
wał chałaty, spodenki, białe ko­
szule i bluzki. Czy wystarczy
dla każdego? Nie wiemy. W
każdym razie dostawy sprze­
dawane na kiermaszach są
nozarozdzielnikowe. A więc
jest nadzieja, że większość
chętnych będzie mogła zaopa­
trzyć się w to, co zechce.

(ml)

zowano naradę z całym per­
sonelem kawiarni, omówiono
notatkę, udzielono kolejnego
instruktażu, kładąc szczególny-
nacisk na rzetelność obsługi i
informacji konsumentów. E-

gzekwujemy od personelu po­
dległych nam placówek ga­
stronomicznych podawanie
wyłącznie napojów schładza­
nych, niemniej w kawiarni
„Noworol” miała miejsce a-

waria 5 przeciążonych w cza­
sie upałów urządzeń chłodni­
czych, więc mogło się zdarzyć
podanie nie schłodzonej pe­
psi. Za uchybienia w obsłu­
dze upnejmie przepraszamy.

Nadmieniamy, że cena pepsi
zgodna jest z kalkulacją usta­
loną dla zakładu kategorii I.

ale będzie je można przy­
dzielić dopiero po ostatecz­
nym zatwierdzeniu planu
zagospodarowania prze­
strzennego gminy.

Wizytówką gminy Koniu­
sza jest też Zespół Szkół
Rolniczych w Piotrkowicach
Małych — placówka kształ­
cąca w trzech technikach i
dwóch „zawodówkach” mło­
dzież nie tylko z woje­
wództwa krakowskiego.
Stułlektarowe własne go­
spodarstwo rolne jest je­
dnocześnie polem doświad­
czalnym dla uczniów i za­
pleczem gospodarczym dla
szkoły, która również wy­
maga ciągłej opieki ze

strony ekip budowlano-re-
roontowych.

Spraw nurtującyh społe­
czność gminy ciągle jeszcze
sporo, ale energia i zapał
ludzi pozwala na usuwanie
barier stojących na drodze
dalszego rozwoju tytonio-
wo-cebulowego zagłębia na­
szego województwa. (Ela)

tylko płakać” — film fab.
prod. CSRS, reż. Zdenek Miks

18.15 Wakacje
18.30 KRONIKA (Kr.)
19.00 Koncerty chopinow­

skie: Festiwal Chopinowski w

Dusznikach
19.30 Dziennik Telewizyjny

20.00 Zwiedzamy Polskę
20.15 Dookoła świata
21.00 Studio Sport
22.00 Ekonomia na co dzień |
22.30 Wieczorne wiadomości |

teatry

Pozostałe teatry nieczynne

MASZKARON (Wieża Ratuszo­
wa)) Śmierć na gruszy — 20.

KIJÓW (Krasińskiego 34): Powrót
do przyszłości (USA 12 lat) —

17; Protektor (USA 18 lat) —

ho (przedpremierowy). MŁODA

GWARDIA — SUDYjNE (Lubicz
6): Iluzjon — lilm prod. USA a

cyklu: Słynne filmy — 16, 18;
Och, Karol (poi. 15 lat) —t

20. PODWAWELSKIE (Komando­
sów 21): Spokojnie to tylko awa­
ria (USA 18 lat) — 10; India­
na Jones (USA 15 lat) -5
12. ŚWIT DUŻA SALA (os. Teatral­
ne 10): Piramida stra­
chu (USA 12 lat) — 15.30; Karate­
cy z kanionu Żółtej Rzeki (chiń.
15 lat) — 17 .45; Gliniarz z Beverly
Hills (USA 13 lat) — 20. ŚWIATO­
WID DUŻA SALA (os. Na Skar­
pie 7): Gry wojenne (USA 13 lat)
— 15.15; Komandosi z Navarony
(ang. 15 lat) — 17 .30; Czas Apoka­
lipsy (USA 18 lat) — 19.45 (pożeg­
nanie z filmem). TĘCZA (Praska
52); Trzeci książę ‘(CSRS b.o .)
17; Gfernllny rozrabiają (USA
12 lat) — 18.45. UCIECHA

(Boh. Stalingradu 16): Skorumpo­
wani (fr. 15 lat) — 1S; Lubię nie­
toperze (poi. 18 lat) — 18; Mistrzy­
ni Wu-Dang (chiń. 15 lat) — 30 .15

(przedpremiera). UGOKEK (os.
Ugorek); Król Drozdobrody (CSRS
b.o.) — 15; Miłość, szmaragd i

krokodyl (USA 15 lat) — 17; Kas­
kader z przypadku (USA 18

lat) — 19.15. WANDA (Waryń­
skiego 5): Pechowiec (fr. 12 lat) —

15.30; Miłość, szmaragd 1 krokodyl
(USA 15 lat) — 1,7.45; Nieoczekiwa­
na zmiana miejsc (USA 15 lat) —

20. WARSZAWA (Stradom 15): In­
diana Jones (USA 15 lat) — 15.45;
Ucieczka w noc (USA 18 lat) —

13. 20.15. WOLNOŚĆ (18 Stycznia 1):
Głupcy z kosmosu (ang. 12 lat) —

10; Powrót Jedi (USA 12 lat) — 12.15;
Gremliny rozrabiają (USA 12 lat)
— 15.15; Czułe słówka (USA 15 lat)
— 17.15; Czas Apokalipsy (USA 18

lat) — 19.45 (pożegnanie z filmem).
WRZOS (Zamojskiego 50): Poszu­
kiwacze zaginionej arki (USA 12

lat) — 15.15; Gliniarz z Beverlv
Hills (USA 18 lat) — 17.30; Czas

Apokalipsy (USA 13 lat) — 1S.30

(pożegnanie z filmem).

GDÓW — Promyk: Głupcy z

kosmosu (ang. 12 lat); Sam

wśród swoich (poi. 15 lat).
KRZESZOWICE — Nowości: Za­
kładnik (ZSRR 15 lat); Seksmisja
(poi. 15 lat). MYŚLENICE — Wi­
sła: Piramida strachu (USA 12 lat);
Psy wojny (USA 18 lat). NIEPO­
ŁOMICE — Bajka: Oddział (ZSRR
12 lat); Chrześniak (poi. 15 lat).
PROSZOWICE — Syrenka: Porwa­
nie (pol. -bułg. b .o .). SŁOMNIKI —

Czar: Walka o ogień (kanad. -fr. 18

lat). SKAWINA — Piast: Zgrywa
(ZSRR 12 lat). WIELICZKA —,

Górnik: A stawką jest śmierć (fr.
18 lat).

Pozostałe kińa nieczynne

ZBIORY SZTUKI NA WAWELU:
KOMNATY (12—17). SKARBIEC
KORONNY I ZBROJOWNIA

(10—15), MUZEUM KATEDRALNE

(10—15). Wystawa: „Wawel zagi­
niony” (10—15). GROBY KRÓLEW­
SKIE I DZWON ZYGMUNTA

(9—15). MUZEUM W PIESKOWEJ
SKALE (Ojców): (10—15.30). MU­
ZEUM W. I ., LENINA (Topolowa
5): Wystawy: „Lenin w Polsce”;
„Lenin w fotografii” (9—17, wst.

wol.) . DOM LENINA (Kr. Jadwi­
gi 41): Wystawy: „Mieszkanie Le­
nina”; „Rewolucyjna działalność
Lenina na ziemi krakowskiej”;
„Polskie lata Lenina w płaskorzeź­
bach artystów krakowskich” (9—
15, WSt. wol.) . MUZEUM HISTO­
RYCZNE KRZYSZTOFORY (Rynek
GL 35): Wystawa „Z dziejów kul­
tury . Krakowa” (9—15). FRANCI­
SZKAŃSKA 4: (9—15). WIEŻA
RATUSZOWA (9—15). JANA 12:

Wystawa: „Militaria 1 zegary”
(11-18). STARA SYNAGOGA (Sze­
roka 24): Wystawa „Z dziejów
kultury Żydów” (9—15). GOŁĘ­
BIA 4: Wystawa „Oficyna intro­
ligatorska Roberta Jahody”
(czynna po telef. zgłoszeniu tel.

22-53-98). MUZEUM PRZYRODNI­
CZE (Sławkowska 17): Współcz. fau­
na polska (10—13, wst. wol.) . MUZ.
ETNOGRAFICZNE (pl. Wolnlca 1):
Wystawa: „Polska kultura lu­
dowa” (10—15). MUZEUM AR­
CHEOLOGICZNE (Poselska 3):
Wystawy: „Starożytność 1 średnio­
wiecze Małopolski”; „Pradzieje
Nowej Huty”; „Mumie egipskie w

świetle promieni X”; „Kraków w

moim obiektywie” — Prace L.
Dziedzica (niecz.) . PODZIEMIA KO­
ŚCIOŁA SW. WOJCIECHA (Rynek
GL): Wystawa: „Dzieje Rynku
krakowskiego” (9—13). APTEKA

„POD ORŁEM’!-(pl. Boh. Getta 13):
Muzeum Pamięci Narodowej (10—
16). GALERIA KRZYSZTOFORY

(Szczepańska 2): (11—17). BWA (pl.
Szczepański 3a): XI Międzynaro­
dowe Biennale Grafiki (11—18).
GALERIA ARKADY (pl. Szczepań­
ski 3a): Wystawa malarstwa M.

Szulczewskiej de Regibus (11—18).
GALERIA PRYZMAT (Łobzow­
ska 3): (11.30—18). GALERIA PLA­
STYKA (pl. Szczepański 5): (10—18).
MUZEUM NARODOWE (Sukien­
nice): Galeria polskiej sztuki XIX
wieku (niecz.) . MUZEUM WYS­
PIAŃSKIEGO (Kanonicza 5):
(niecz.) KAMIENICA SZOŁAY-
SKICH (pl. Szczepański 9): Gale­
ria polskiej sztuki do 1764 roku.

Wystawa: „2000 lat ceramiki chiń­
skiej” (10—15.45). ZBIORY CZAR­
TORYSKICH (Jana 19): I p.
(niecz.). NOWY GMACH (al. 3

Maja 1): Galeria polskiej
sztuk! XX wieku (12—17 .30).
Wystawa: „Kossakowie”' (12—17.30).
MUZEUM MŁODEJ POLSKI „RY-
DLOWKA” (Tetmajera 28): „Fol­
klor wsi podkrakowskiej” (11—13).
MUZEUM LOTNICTWA (al. Planu

6-letniego 17): (10—14). TPSP (pl.
Szczepański 4): (10—17). SALON
WYSTAWOWY (al. Róż 3); Wysta-
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wa prac członków Stowarzyszenia
Marynistów Polskich (10—17).
KLUB MP1K (Mały Rynek 4):
(10—20) GALERIA: (13—18). KLUB
MPiK (pl, Centralny): CZYTEL­
NIA: Wystawa Stanisławy Gankie-
wicz „Collage” (10—20). GALERIA:

Wystawa grafiki i rysunku Z.

Smolińskiego (10—20). GALERIA
ZPAF (Anny 3): (niecz.). GALE­
RIA KTF (Boh. Stalingradu 13):
(9—19). WIELICZKA — ZAMEK
ZUPNY (9—14.30). MUZEUM ŻUP
KRAKOWSKICH (8—17). KOPAL­
NIA SOLI (8—17).

MYŚLENICE — Muzeum Regio­
nalne: (Sobieskiego 3): Wyst. „Ma­
larstwo portretowe XIX i XX w.”

'(10—15) i (18—18). MDK (Świerczew­

skiego 14): „Powstanie Warszaw­
skie” — wystawa rysunków dzie­
cięcych (8—21). MIEJSKIE SALE

WYSTAW ARTYSTYCZNYCH (3
Maja la): Wystawa tkaniny arty­
stycznie malowanej W. K. Cwtert-

ńi (10—14) i (15—17).

szpitale - AA
"■.oyżumrue ■ .

INFORMACJA SŁUŻBY ZDRO­
WIA: tel. 22-03 -11 (czynna całą
dobę).

CHIRURGICZNY: Prądnicka 35.
CHIRURGII DZIEC.: Prokocim.
LARYNGOLOGICZNY: Kopernika
23a. UROLOGICZNY: Wrocławska
1. OKULISTYCZNY: Witkowice.

Krakowskie Pogotowie Ratunko­
we, Łazarza 14, tel. 999; zachoro­
wania i przewozy — tel. 22-29-99.

Podstacja KPR Rynek Podgórski
2 - tel. 68-69-99 . Prokocim (Teligi
8) — tel. 55 -59-99. Lotnisko (Bali­
ce), tel 11-19-99. Nowa Huta, tel.
44-49-99 Krowodrza (Blałoprądnic-
ka 8) — tel. 34-39-99. Krzeszowice
— tel. 99 . Jerzmanowice, tel. 48.
Proszowice — tel. 9. Myślenice —

tel. 999 . Skawina (Kazimierza
Wielkiego 4) - tel. dla mieszkań­
ców- 999; tel. miejski 76-14-44 . Wie­
liczka — tel. 22-33-54, 78-38-66 - tel.

alarmówy 999 Niepołomice, tel.

alarmowy 198; miejski 21-02-09.
Iwanowice — tel. 99.

apteki
INFORMACJA APTECZNA, tel.

11-07-65 (8—15).

Rynek Główny 42 — tel. 22-23-71,
Długa 88 — tel. 33 -42-90. Kozłówek

(pawilon) — tel. 55 -51-87. Krakow­
ska 1 — tel. 66-23-21 . Pstrowskie­
go 98 — tel. 66 -69-5(1. Kazimierza

Wielkiego 117 - tel. 37-44-01. Nowa
Huta — al Rewolucji Październi­
kowej 8 — tel. 44-17-17, os. Cen­
trum A - tel. 44-17 -36.

SKAWINA (Słowackiego 5)

WIELICZKA (Boh. Warszawy 19)

MYŚLENICE (Żeromskiego 10)

PROSZOWICE (1 Maja 61)

Nocne dyżury pełnią apteki w:

Krzeszowicach, Sułkowicach, Al­
werni, Dobczycach, Gdowie, Ska­
le, Słomnikach i Niepołomicach.

■■'■ •• ■
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DOMOWA POMOC LEKARSKA:

tel. 55-56-64 (9—20).

TELEFON ZAUFANIA: 33-71-37

(16—22).

POMOC DROGOWA PZMot.: ul.

Kawiory 3 — tel. 37-55-75 (7—22).

NAGŁA POMOC LEKARSKA

(lekarzy specjalistów): tel. 66 -80-00

(8—21 .3(1).

SPÓŁDZIELCZY PUNKT PEDIA­
TRYCZNY I KARDIOLOGICZNY:
tel. 22-25-66 1 23-31-38 (15.30-22 .00).

POGOTOWIE TECHNICZNE —

„POLMOZBYT” (al. Pokoju 81) —

tel. 48-00-84 (6—22).

TELEFON ZAUFANIA DLA
NARKOMANÓW: 34-08-08 (8—19).

INFORMACJA ONKOLOGII —

tel. 21 -00-60 (18-19).

OGROD BOTANICZNY (Koper­
nika 3T): (9-19). SZKLARNIE <10—

14).

ŻEGLUGA KRAKOWSKA (rejsy
statkiem po Wiśle do Bielan), —

tel. 22-57-55, 22-62-55, 22-18-60 (9, II,
13, 15, 17).

AUTODROM DLA DZIECI (Grze­
górzecka 71): (11—19).

WESOŁE MIASTECZKO (Błonia):
(11—20).

PROGRAM I

DZIENNIKI: 4.00, 3.00, 5.30,
6.00, 7.00, 8.00, 9.00, 10.00, 12.05,
14.00, 16.00, 18.00, 19.00, 20.00,
22.00, 23.00.

4.00—8 .00 Poranne sygnały. 8.05
Obserw. 8 .15 Muz. 8 .30 Przegl. pra-

sy. 1.45 Żołn, iwiad. 9.00—11.57 Ł*>
to z Radiem. 11 .57 Komun, o st

wód. 13.30 Muz. folki, malow. 12 .41
Holu. kwadr. 13.00 Komun. 13.10
Radio Kierowców. 13.30 Stara 1 no­
wa muz. wojsk. 14.05 Mag. muz.

„Rytm”. 15.55 Pięć min. o książce.
16.05 Muz. i aktualn. 17 .30 Z kont,
i fest. 18.20 Płoz, trochę zapomnia­
ne. 19.30 Radio dzieciom: „Tajem­
nica Granatowego Zaułka”. 30.15
Konc. życzeń. 20.38 Komun. Kraj.
Loterii Pieniężnej. 30 .40 W killsu

taktach, w kilku słowach. 20.45 S.
Grabiński: „Czarna Wólka”. 30.55
Komun. Tot. Sport. 21 .00 Komun.
21.05 Kron. sport. 31.15 Encyklop.
wielkich głosów. 22.05 Religie 1
wierzenia. 22.20 Pios. nie jest mi
obca. 23.10 Panorama świata. 23.35
Gitara, banjo i... country. 0.00 Mu­
zyka nocą.

PROGRAM n

DZIENNIKI: 6,00, 6.00, 18.00,
17.00, 21.00, 0.50.

6.05—8.00 Kraków na antenie: Ca
niesie dzień. 7 .45 „Opowiadania nie
z tej ziemi” — z tomu „Moje złe­
go początki”. 8.0S Naszym zda­
niem. 8.10 Poranna seren. 8.40
Stereof. archiwum polak, pios. 9 .00

„Pamiętnik z Powstania Warsza­
wskiego” — ode. 9.30 Podaruj ml

trochę słońca” — plos. na lato.
9.30 „Piekło jest zawsze dzisiaj”
— ode. 10.00 Wakacje melom. 11.00
Zawsse po jedenastej. 11.10 Muz.
non stop. 13.00 Pieśni chóralne

kompoz. szwedzkich. 12.25 W krę­
gu Jazzu skandyn. 13.05—13.20 Kra­
ków na antenie: 13.20 Z malow.

skrzyni. 13.30 Album operowy —

L. Price 14.00 Nagr. nowe 1 naj­
nowsze. 15.00 Pamiętniki 1 wspom.
15.10 IX Bydgoskie Impresje Muz.
15.40 Folklor na mapie świata —

Tańce Rumunii. 18.00 Dzieła, style,
epoki. 16.50 „Piekło jest zawsze

dzisiaj”. 17 .05—18.30 Kraków na an­
tenie: 18.00 Co niesie dzień — wyd.
popoł. 18.30 Wakacyjny Klub Ste­
reo. 19.15 Powiastki filozof. 19.45
Studio festlw. 20.00 XXIII Między­
narodowy Fest. Pios. — Sopot 86.

PROGRAM III

6.00—9.05 Zaprasz. do Trójki.
6.10 24 godziny w 10 minut.
7.00, 8.00, 9.00, 12.00, 15.00, 16.00,
17.00, 18.00 — Serwis Trójki. 7.30
Polit dla wszystkich 8.30 „Jesień
w Pekinie” — ode. 6 (powt.) . 9.05
Gwiazda tyg.: Ringo Starr. 9.13

„Dialog, ze sobą, ludźmi, naturą”
— Krzysztof Makulski. 9 .20 Mała

poranna muz. 9.40 Miniat. poet.
9.45 Mała poranna muz 10.00 Her­
batka przy samowarze. 10.30 Rock
nie zna granic. 10.50 Sam! o sobie.
11.00 Od dixielandu do swinga.
11.30 Indeks. 11.40 Gwiazda tvg.:
Ringo Starr. 11.50 „Manipulacja”
— ode. 10 (powt.). 12 .05 W tonreji
Trójki. 13.00 „Jesień w Pekinie”
— ode. 7 13.10 Powt. z rozr. 14 .00

, Lato w Filharmonii -r- barokowe

suity 1 koneerty. 15.05 Waka­
cje na dwóch kółkach. 15.10 Reg­
gae — pieśni wędrowców. 15 40
Nie wiem, eo robić — rep. 16.00—

19.00 Zaprasz. do Trójki: 17.30 Po­
lit. dla wszystkich. 18.05 Inf.

sport. 19.00 Krzyżacy — ode. 15.
19.30 Trochę swinga. 19.50 Mani­
pulacja — ode. II . 20.00 Studio Na­
grań. 20.45 Klub Trójki: „Uczmy
się od innych”. 21 .00 Trzy kwadr.

.jazzu. 21 .45 Klub Trójki, cz. 2. 22.05
24 godziny w 10 minut i inf. sport.
22.15 W kręgu ballady. 22 .45 „Wiel­
cy grafomani", cz. 2. 23.00 Operą
tyg. — Ch. Gounod: „Faust”. 33 .15
Czas relaksu. 23,50 „Kompleks
Portnoya” — ode. 7.

PROGRAM IV

DZIENNIKI: 5.05 6.00. 7 30,
12.90, 17.00. 19.30, 21 55.

5.10 Autorski poranek muz. 5 .30

Kalend, rad 5.35 Autorski poranąk
muz. 6 .30 Jęz. hlszp. 8.45 Muz. su­
plement. 7.00 „Tam na Ciebie cze­
kają”. 7.20 Hallo, wakacje! 8.30

Muz. hobby — tylko na instrum.

8.50 Aktualn. 9.00 Słuch, pios. K.

Prońko. 9 .10 Spotk. z report. 9 .35

U przyjaciół. 10.00 Wakac. śpiew­
nik. 10.30 Muz. błękitnych traw.

11.00 Dom 1 świat. 12 .05 Wyzwanie
współcz. 12 20 Pol. zesp. Instrum.

12.30 Radio Moskwa. 13.00 Ludzie 1

ich pasje. 13.23 Album baletowy.
14.00—17.00 Popol. Młodych Słuch.

14.00 Klub Niebieskiej Tarczy. 14 .30

Hozgł. Harc. 15.20 Między nami —

mag. nastolatków. 16.00 „Odnaleźć
siebie”. 16.30 Najsłynniejsze mia­
sta święta — Wiedeń. 17.05 Prlma-

donna stulecia — M. Callaa. 17.55

Widnokrąg. 18.25 Dedykacje muz.

18.50 Studio Ekspertów. 19.35 Lek­
tury Czwórki: „Peru przed In­
kami”. 19.45 Interpretacje cho­
pinowskie. 20.35—21 .55 Wieczór Mu­
zyki i Myśli.

TV BRATYSŁAWA

PROGRAM I

9/0 „Śmierć eksperta sądo­
wego” — serial bryt. (5)

10.15 Perspektywy — mag.
16.55 O nauce i technice
17.55 Świat socjalizmu
18.20 Wieczorynka
18.30 Azymut
20.00 Film słowacki
21.20 „Przemiany nauki” —

film dok.

PROGRA’,1 II

19.10 Wieczorynka
20.50 „Pokusa” — komedia
22.10 „Zbrodnia w gardero­

bie” — film franc. serii „Osta­
tnie pięć minut”

Za zmiany w ostatniej efwill

wprowadzone w programie tea­
trów, kin, radia i telewizji — re­
dakcja nie bierze odpowiedzial­
ności.


